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. Wychodzi codziennie 
2 wyjątkiem świąt i niedziel, 
Numer pojedynczy ksztu 


pocztą 7 centów. — Biuro R sk w miejscu 5 centów 
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Telefonu redakeyi nr. 88, 


a 
CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Jej ces. i król. Wysokość, Najdostoj- 
niejsza Arcyksiężna Izabela, Małżonka 
Jego e. i k. Wysokości Najdostojniejszego 
Arcyksięcia Fryderyka, powiła w noey 
i r na 15 b. m. szezęśliwie Arcyksiężni- 

2 Go 


1. Biuletyn. 

Stan Jej ces. i król. Wysokości, Naj- 
dostojniejszej Arcyksiężnej Izabeli i no- 
Wonarodzonej Areyksiężniezki, jest zupełnie 
zadawalający. 

Pressburg, dnia 15 września 1887 r, 

Dr. Tauscher m. p. 


Jego ces. i król. Apostolska Mość ra- 

czył Najwyższem postanowieniem z dnia 

3 września b. r., profesora drugiego gi- 

Mnazyum państwowego we Lwowie, Manu- 

ela Kiszakiewiez a, zamianować naj- 

miłościwiej dyrektorem gimnazyum pań- 
*twowego w Nowym Sączu. 


wałą 
Ra do 


. m nauczyci 
zawiadującym szkołą n 


teusza Ferencsaka, 
czywistym nauczycielem 


m młodszym, 
Mszanie ; Ma- 
w Trzęsiówee, rze- 
szkoły etatowej w 
upea, w Ociece, 


R 


Trzęsiówce; Wojciecha K 


40) 


OLBRACHTOWI RYCERZE 


POWIEŚC 
Zygmunta Kaczkowskiego, 


VII. 
Król we Lwowie, 


(Ciąg dalszy.) 


Ale już dalej trudno i jego było do- 
słyszeć, bo w tej chwili lud cały od tej 
strony ratusza przewalił się jak fula ku 
scenie, pod jego naciskiem balustrada pę- 
kła z trzaskiem jak szkło, poprzewracano 
kobiety i dzieci, wśród ogromnego hałasu 
wylatującego z tysięcznych gardzieli dał 
się słyszeć krzyk, jęk, pisk pokaleczonych 
ludzi — a jednocześnie kilkudziesięciu hul- 
tajów wpadło na scenę i rzuciło się z pię- 
ściami i maczugami na tron Boga Ojca. 


Pod ciężarem tej masy zaczęły deski trze- | dojrzeć, co 


szczeć na scenie — a tymczasem ktoś rzu- 
cił zapalone łuczywo na chmury, bawełnia- 


ne chmury się zapaliły, płomienie rzuciły | sceną, zawołął 


się na dach płócienny, który także się za- 
jął, a tak śród tego pożaru hultaje ci prze- 
wrócili tron z Kergolajem i wszystko to 
przewaliło się w bramę ratusza. A wtedy 
nikt już nie wiedział, co się tam działo: 
słychać tylko było hałas i trzask ogromny 
1 razy pałek, które tam tak gęsto jak grad 
na kogoś leciały. Bóg Ojciec już tam pew- 
nie leżał na ziemi, lecz może być, że i a- 
AD pańskim się trochę tych pałek do- 
ało, 


„ Król patrzał na tę ubijatykę i śmiał 
się, że aż się trzymał za boki a jego dwo- 
racy także się śmiali. Ale był tam ktoś 
Lutdzy widzami, któremu szemrania i wJ- 
tzykiwania publiki już z samego początku 


godzinis 4 po południu 


(ko usłyszał tr 


Prenumerata 


sięcznie 1 zł. 55 ot. | zsukowy i 


Ildrmdey S0 ent. — 


i zań >ówroczuła 
rzósyłką pocztową wynosi rocznie 16 m., półroczi 
"F Sa rocznie £2 zł., półrocznie 8 zł, Swsrtalnia G 
e, Ze i literaeki, dodatek miesięczny do, 7 
rze w i si bezpłatnie, jednakże ci tylko, rz S 

azni abonenci bezp J :) też Rj 
ółroczn 1 świeróroczni i miegigczn: % 


Jadnozaaowa inseracy obliczają się po 7 cenm- 
| tów, kilkorazowe po 6 centów od miejsea 1 wierszu. 
Inseraty przyjmują: w Austryi i Niemczech 
wanystkie agencye anonsów; we Francyi, w Paryżu 
wyłąomnie agensyR p. A dam a, Rue des St. Peres 84 


8 k., kwartsinie 4 zł, £ 

3 zł., miesięcznie 1 zł 

i uwowzkiej”, 
merują od 1 stycznia do 
- joyłatą, pierrzi 7% cst 
kosrtufa 4% x 


i auczycielem szkoły etatowej 
Deisi T. tymczasową nauczycielkę, 
Leopoldynę Kaspar ównę, W Przeworsku, 
stałą nauczycielką młodszą szkoły etatowej 
dziewczat w Przeworsku ; nauczyciela, Toma- 
sza Rz ep eckiego, wStarem bystrem, rze- 
czywistym nauczycielem szkoły etatowej 
w Starem bystrem; Józefa Wajdę, rze- 
czywistego nauczyciela szkoły | ludowej w 
Wrocance, rzeczywistym nauczycielem szkoły 


etatowej w Osobnicy. 


— Z OEG 


stwierdzenia zarazy pyskowej 
i W |. Miła w powiatach brzeżań- 
skim i rohatyskim, uznaje Się, w myśl § 26 
ogólnej ustawy 0 chorobach zaraźliwych 
Sw ch z 1880 r. i rozporządzenia mi- 
nister RIEGO z dnia 8 grudnia 1886 r., (Dz. 
u a 172) powiaty brzeżański i rohatyń- 
ER. owietrzoną przestrzeń kraju, 4a- 
brania ję wyprowadzania bydła, owiec, kóz 
i świń sig ch powiatów, odbywania targów 
na m w pomienionych powiatach i 
ladove tychże na stacyach kolejowych 
w powiecie rohatyńskim. Pr 
Co się podaje do powszechnej wiado- 
mości. < . 
7 e. k. Namiestnietwa. 


Lwów, dnie 13 września 1887. 


K_a 
CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 


Lwów, 17 września. 


Depesze wczorajsze podały wia. 
domość © opinii jednej tylko części 
prasy francuskiej, omawiającej znany 
już dokładnie manifest hrabiego Pa- 
ryża. Na akt ten, nazwany dość do 
woluie manifestem, a będący w $8- 
mej rzeczy surową krytyką nadużyć 


systemu republikańskiego, zapatruje | lityczne , „rok roczne komedye bu- 
się prasa francuska powierzchownie. |dżetowe, i skrępowanie akcyi mi- 
Tak przynajmniej czyni to organ, | nistrów przez pewne frakcye depu- 
którego redakcya ma bliższe stosun- | towanych. Niejednokrotnie i daw- 
ki z kołami ministeryalnemi. Nie mo- |niej wyliczane były te nieprawi- 
że zadziwiać, że organ ten broni za- |dłowości przez samych republika- 
sady rządu republikańskiego, gdyż to | nów, ale nie w takiem jaskrawem ze- 
obowiązek jego, który wszakże nie |stawieniu ze środkami, któreby mo- 
nakazuje pomijać milczeniem wielu | gły położyć tamę nadużyciom. Każdy 
trafnych uwag, zawartych w akcie |naprzykład polityk, nie rozmiłowany 
pretendenta francuskiego. To właśnie, | jedynie w teoryi dla jej piękności, ale 
co nadaje znaczenia i powagi pismu | zniewolony schodzić na grunt prak- 
hrabiego Paryża, to prawda, odzywa- tyczny, musi przyznać słuszność u- 
jaca się z każdego słowa, zrozumie- | wagom manifestu 0 parlamencie i mi- 
nie obecnej sytuacyi, wytknięcie błę- nistrach. W republice, mówi br. Pa- 
dów, w kilku ustępach kardynalnych | ryża, rządzi tylko Izba bez kontroli £ 
nawet, tkwiących w samej konstytucyi. | ta wszechwładna Izba robi co cha 
Inna rzecz, czy opinia we Francyi | z gabinetami, które, pozostając na ła- 
zgadza się lub nie zgadza na środki | sce deputowanych, nie są pewne swo- 
odrodzenia, wskazywane przez autora jej egzystencyi. Możnaby dodać, że 
aktu, nad tem może być prowadzona | stosunek taki zachodzi tylko w repu- 
dyskusya, ale że opinia ta pomija | blice francuskiej, ale „oraz i to, że 
ostrzeżenia uzasadnione, to stwierdza | republika nie starała się przez „cały 
tylko przypuszczenie hrabiego Pary-| szesnastoletni okres swego istnienia 
ża, że w łonie społeczeństwa tkwią | obmyśleć skutecznego środka w kon- 
zarody choroby, która nie pozwala| stytucyi, by nadużyciom — zapobiedz. 
widzieć jasno braków. Do wad tych| Mówi o nich otwarcie hrabia Paryża, 
należy i uprzedzenie, że rząd repu-|a jeżeli głosu tego we Francyi nie 
blikański samą swoją formą przed-| rozumieją, czy nie chcą rozumieć re- 
stawia doskonałość, lubo właśnie jest | publikanie, to znowu dowód zaślepie- 
przeciwnie. Wiara w doskonałość in- | nia, jakie właśnie objawia się naj- 
stytucyj republikańskich , wmawiana, | częściej przed silnemi wstrząśnienia- 
choć nieudowodniona, tak się ustaliła| mi. Opinia francuska, kładzie tylko 
we Francji, że dziwnym musi się| główny nacisk na zarzut, że brabia 
wydawać głos śmiały, mówiący gło-| Paryża odstąpił nieco od tradycji 
śno, że to złudzenia. Głos ten jednak monarchicznej godząc się z plebiscy- 
nie podaje samych  gołosłownych | tem. Odparcie to jednak słabe przy 
twierdzeń, lecz wylicza fakta, jak wielokrotnych zapewnieniach w ma- 
; | oba-| nifeście, że nowa monarchia, oparta 
chaos w gospodarce finansowej, edino l 
lanie ministerstw, nadużycia Izby de-| na sprawiedliwości 1 poszanowaniu 
RE łabości | wolności i równości, godzić się może 
putowanych, wyzyskiwanie sła 22 a zaniai ół 
szerokich warstw przez ambicye po-'z wszelkiemi wymag i wsp 


się niepodobąży, bo przeszkadzały mu 


trzeć i słuchać Pe a 
steryum, zaś NE O tak piękneg 


SAN tylko obaczył Kerg 
y nieba pieczeń stwie, zaraz mu przysze 
z sukursem ym zacnym człowiekiem 


Olizar. Oliza 
był rycerzem 
dla Kergo] 


r, czy to w poczuciu, Że SA 
> euki yli też szczerą 
aja umiesiony przyjaźnią, jak tyl- 
ikẹ wal zask 

ca się na scenę, zaraz zeskoczy 


z konia i dzi jaść 
; Ziesięcin swoi kozaków zsiąś 
kazał, i na i ęcin swoich pra- 


wiey, rzucił 
wcale Koga, st 1 
Consul a choéh 
szlami, porozbi 
sobie ji wdarł 


wr ma y bramę ra- 

az z Korgolajem W Ojca i na 
przebił, całą 
d sobą i z0- 


masę bultajet.. r 
knął w brajstwa zamiótł prze 
z „mie za sceną. Przez palą 
rusztowania ; a uż 
l dachy nie można J 
radzie O tam dalej stało w bramie 1 
w dziedzińcu ARE l 
Król widzac, ża. bójka trwa ciągle ZA 
3 ilezka : - 
i = * ilzen wi trochę żołnierzy 
1 paZIÓW l uspokój te nieporządki. 
„Zaczem Wilczek konno SIĘ rzucił w 
płomienie, za nim żołnierze i pazio, wy- 
mietli „resztę publiki a niebawem i sami 
zniknęli W Szerokiej bramie ratusza. | 
oczem Król ruszył się także i odje- 
chał markotny na niski Zamek. rozmawia- 
jąc po drodze z Kamienieckim i z Kaszte- 
lanem. i i 
Wypadek ten wprawdzie wielu zabą- 
wił a wszystkich rozerwał, ale przecie nie“ 
przyjemne zostawił po sobie wrażenie, Cóż. 
kolwiekbądź, zawsze to nie było zaszczytem 
dla miasta, taką burdę wyprawić w obliczu 
króla. Zaczem przedewszystkiem władze, 


pa-| starościńska i miejska , zakazały wszelkich 
Mi- | z tego powodu procesów i zaniechał 
olaja | kich dochodzeń, kto temu był winien, 
dł|o tem nie gadano i nie nie pisano. 
był | uduszono tę sprawę, i nigdzie p 
m | żaden nie został. 


wytnie nabajką, Consul nie Fodnsk pomimo przygłuszenia tej sprawcy, | 
m | dalszy pobyt we Lwowie już króla nie cie- 


palące się | duszna publiczność Lwowska tym razem tak 
było | nagle zburzyła. 


piękna suknia fałdzista na strzęple na nim 
y wszel- | podarta a pioruny nawet i diabli wiedzą, 
ażeby | gdzie się podziały. Olizar kazał swoim ko- 

Tak | zakom zebrać go z ziemi, ale kipiał na je- 
o niej ślad |go widok ze złości — i słusznie, bo czy 
Jakoż i dzisiaj niktby | to słychana rzecz, ażeby taka miejska ho- 
o niej nie wiedział, gdyby nie to, że w ak- |łota Śmiała tak fatalnie sturbować takiego 
tach sądowych miejskich znalazł się pozew walecznego rycerza. Olizar nigdy. niczego 
z późniejszej cokolwiek daty, w którym inie dowodził rozumem, ale miał ów prze- 


balustrady i obaczył Ax czytamy w języku łacińskim: „jako żyd | dziwny instynkt kozacki, który często praw- 


i wa Jana Felixa de Kergorlay, | dẹ wykrywa: daleko prędzej, niż rozum; 
e. myka AGA) który przy reprezen- | więc i on także, tak jak i Kijas, miał to 
tacyi Misteryów został poturbowany, i le- uczucie, że te excessy ktoś musiał sztucz- 
ę z guzów w jego gospodzie, o za- | nie nastroić. , 
ie dziewięciu złotych węgierskich“. | Ale kto taki? f 1 

Kiedy omdlałego Kergolaja zbierano 
z ziemi, Kundrat był przy tem i sam ko- 
zakom pomagał. Tak, bardzo chytrze sobie 
postąpił, bo tym sposobem od siebie podej- 
rzenie odsuwał, jakoby on to nastroił. 

Ale przy takiej chytrości trzeba umieć 
zupełnie nad sobą panować, a Kundrat tego 
nie umiał. Pochyliwszy się nad Kergolajem 
1 pomagając go podnieść, kiedy Kergolaj 
jęknął, on, nie mogąc powstrzymać swojej 
z tego uciechy, rozśmiał się szyderczo. Na 
jego nieszczęście Olizar ten śmiech dosły- 
szał i wyraz jego twarzy obaczył — a wtedy 
zaraz żelazną ręką chwycił go za łeb i 
krzyknął: 

— To ty, psiawiro, nawaryw toho 
borszczu ! 

A jako prędki był z niego kawaler, ra- 
zem z tym wykrzyknikiem ściągnął go na- 
hajką po jego różowych policzkach. Kundrat 
z bolu aż przysiadł do ziemi, ale przył 
ności nie stracił, wypsnął mu się z y z 
zaczął w kąt dziedzińca ne; aa. 2 

E t : - ZIdCa uciekać, A wtedy 
Sea za nim i jak długo starczyło dzię 
unca prażył go swoją nahajką 


j w pare dui potem zabrał się 
bo y do Krakowa powrócił. 


Ale kto temi wypadkami był najwię- 
cej zdziwiony, to Kijas. Mądry ten człowiek, 
który zawsze wszystkjego chciał rozumem 
dochodzić, nie mógł żadnym sposobem do- 
ciec, dlaczego się ta spokojna a tak dobro- 


— Ktoś te excessy nastroił i ktoś je 
wywołał — mówił on sam do siebie, — 
bo przecież umysły nie mogły się zburzyć 
takiem Misteryum , które, jak sam to wi- 
działem, prawie dosłownie jest przetłuma- 
czone z francuskiego konceptu, a które we 
Francyi ciągle reprezentują, i zawsze ku 
wielkiemu zadowoleniu króla, panów tam 
tejszych i wszystkich spektatorów... 

Kijas spodziewał się, że mu Kergolay 
to wytłumaczy, ale Kergolay, na teraz przy- 
najmniej, nie miał wcale ochoty wdawać 
Się w konwersacye. 


Albowiem kiedy Olizar, rozbiwszy pu- | wsypał, nie można <i ; ile mu ich 
blikę, dotarł do niego, to zastał go leżące- wiedzieć, (dd mów dokładnie do- 
f , 


go w bardzo opłakanym stanie na ziemi. 
Broda, moen?mi sznurkami przywiązana do | ko wad 

JE ę i w € a 
uszów, jeszeze się wprawdzie trzymała, ale | 9 e ać | 
A Eo p Pania, korona zdar- ! gach, D AA r oil stał już na no- 
a z głowy a na głowie guzów bez liku, ta! chciano nalać w a. kowej go jost AJ? 
J? = 


że tylko pięćdzie- 


siat, ale drudzy utrzymywali, że się cała 


czesnemi. Jeżeli republikanie w prak- 
tyce nie okazują, że wady i niedo- 
statki systemu widzą, a tylko nawo- 
ływaniem chcą złe wzmagające się 
odwrócić, to pytanie, na jakiej pod- 
stawie pragną zrealizować nadzieje, 
że do anarchii, której się obawiają, 
nie przyjdzie. Brakiem światła kry- 
tycznego w polityce grzeszono w re- 
publice francuskiej, a krytyka podjęta 
przez hr. Paryża, źle czy dobrze przy- 
jęta, pozostanie bądź co bądź dziełem 
dodatniem. 


Wystawa krajowa W Krakow. 


Kraków, 16 września. 


(L.) Przybycie Najdostojniejszego Ar- 
cyksięcia Karola Ludwika do Krakowa w 
celu zwiedzenia Wystawy krąjowej, sygna- 
lizowałem już dzisiaj w drodze telegraficz- 
nej. Komitet wystawy otrzymał dzisiaj za- 
wiadomienie, że Najdostojniejszy Gość przy- 
jedzie do Krakowa w sobotę, d. 17 b. m. 

ajd. Arcyksiążę raczył łaskawie wyrazić 
życzenie, ażeby wszelkie oficyalne przyjęcie 
tak na dworcu kolejowym, jakoteż w mie- 
ście, zaniechanem zostało. 

Goście z Węgier przyjadą do Krako- 
wa stanowczo dnia 21 b. m. Komitet, wy- 
brany przez tutejszą Reprezentacyę miejską, 
czyni przygotowania na ich przyjęcie. 

Roboty około ustawienia pomnika dla 
ś. p. Mikołaja Zyblikiewicza, na placu 
wszystkich Świętych, przed zabudowaniem 
magistratualnem, postępują bardzo szybko 
naprzód, tak, że odsłonięcie pomnika bę- 
dzie mogło nastąpić w niedzielę, d. 18 
b. m. stosownie do ogłoszonego już pro- 
gramu. 

Od dwóch dni mamy tutaj niepewną 
pogodę, która atoli nie wpływa na zmniej 
szenie liczby gości zwiedzających Wystawę. 
Bardzo licznie gromadzą się obywatele ziem- 
scy około bydła szwajcarskiego, wystawio- 
nego — jak wiadomo — przypadkowo, a 
zakupionego przez komitet gal. Towarzyst- 
wa gospodarskiego, do obór zarodowych sub- 
wencyonowanych i dla obór prywatnych. 
Jest tu ogółem 26 sztuk tego bydła a mia- 
nowicie: trzy sztuki pochodzą z Schwyz zaś 
11 jałówek i 12 reproduktorów pochodzi z 
Simmenthal. Prześliczne są okazy jałówek; 
prawie każda z nich ma 142 eentimetrów 
wysokości. Za zezwoleniem J. E. Adama ks. 
Sapiehy potrwa wystawa tego bydła tylko 
do d. 17 b. m.; jutro też wieczorem zo- 
stanie ono ztąd wysłane do miejsc przezna- 
czenia. 


j 
i 


Ź 


Kraków, 16 września. 


(Przemysł rękodzielmiczy.) 


(L) Złotnietwo zastępują na wy- 
stawie tutejsze pracownie jubilerskie pp. 
Karola Czaplickiego, Fr. Kwaśniewskiego © 
Ant. Lewkowieza, i W. Wojciechowskiego. 
Wszystkie przedstawiły oczywiście tylko 
przedmioty własnego wyrobu, i przyznać 
trzeba , że pod względem starannego i gu- 
stownego wykonania, nie ustępują one w ni- 
czem wyrobom wiedeńskim i niemieckim. 
Uwagę zwracają główuie dwa srebrne kie- 
lichy wyrobione w pracowni pp. Lewkowi- 
cza i Kwaśniewskiego, która istnieje tutaj 
od Ż0stu lat, i odznaczoną już została w r. 
1877 srebrnym medalem za wykonanie go- 
tyckiego relikwiarza, przechowanego w skarb- 
cu na Wawelu. Wyrobami, pełnemi dobre- 
go smaku, odznacza się także firma p. Woj- 
ciechowskiego , która wykonała śliczne ko- 
rony dla cudownego obrazu Matki Boskiej 
w Kalwaryi Zebrzydowskiej. P. Wojciechow- 
ski, szef tej firmy, cieszący się protekcyą hr. 
Ksawerego Branickiego, kształcił się w Pa- 
ryżu, to też w wyrobach jego przebija się wy- 
kwintny gust franeuski. W osobnej tece 
oglądaliśmy rysunki wyrobów jubilerskich, 
wykonanych przez pana Wojciechowskiego 
dla tego domu magnackiego, pełnych arty- 
stycznej wartości. 


i 

Bronzownictwo jest tu dobrze 
zastąpione, i w tej gałęzi rękodzieła widzi- 
my znaczny postęp, stanęły bowiem do po- 
pisu niektóre warsztaty, znane z poprzed- 
nich wystaw. Pierwszeństwo oddać musi- 
my wyrobom p. Aleksandra Piecha z Sa- 
noka, którego wyroby, jak n. p. bogato zło- 
cona monstrancya gotycka; ręczny krzyżyk 
w stylu gotyckim, wysadzony agatami, ame- 
tystami i granatami; lichtarze ołtarzowe, 
złocone i posrebrzane, w stylu renesanso- 
wym, i dwa kandelabry, w takim samym 
stylu, wytrzymają nawet surową krytykę; 
nie mogą one oczywiście rywalizować z bron- 
zami francuskiemi, ale bez wątpienia stoją 
na równi z wyrobami niemieckiemi. P. Fr. 
Kopaczynski z Krakowa, posiada również 
dobrą pracownię. Lichtarze w stylu gotye 
kim, wykonane w tej pracowni, a zakupione 
do tutejszego kościoła OO. Dominikanów za 
sumę 2.500 złr. mogą śmiało uchodzić za 
najcelniejszy wyrób niemiecki. Z bronzo- 
wników krakowskich stanęła dalej do popisu 
pracownia p. Jana Gregorczyka, a wyroby | 
jej zdradzają również dobrą szkołę. Wresz- 
cie p. Jan Wypasek ze Lwowa, przysłał kilka 
przedmiotów, wykonanych starannie. 

W tej samej grupie stanęły do popisu 
wyroby z chińskiego srebra, fabryki war- 
szawskiej Norblin i Spółka, istniejącej tam 
od r. 1822, ale dawniej pod innemi firma- 
mi. Fabryka ta, założona już na wielką skalę, 
zatrudnia około 800 ludzi a wyroby jej mają 
odbyt w Królestwie i w całej Rossyi. Od- | 
znaczają się one niewątpliwie bardzo sta- 


| rannem wykonaniem, wzorowym rysunkiem, | mowym i za kolekcyę haftów białych i ko” 
| dobra kompozycyą metalu, ale na każdy wy-l lorowych o motywach ruskich; Pani Augu- 


padek muszą jeszcze ustąpić wyrobom Chri- 
stofła, głównie pod względem ceny. Tak 
n. p jedne grabki do sałaty kosztują 7 złr.; 
ależ za tę cenę uabyć można grabki szezero- 
srebrne. 

„Wyroby galantervjne* --taka 
nazwę nosi grupa 16—są nad wszelki wy- 
raz słabo reprezentowane ; mamy tubowiem 
tylko lalki z fabryki zabawek dziecinnych 
p. H. Mfllera ze Lwowa i p. Eweliny £a- 
bawskiej n Krakowa, tudzież szezotki wszel- 
kiego rodzaju p. Szczepana Petersa z Czer- 
niowieć i Braci Sennewaldt z Białej. Co do 
lalek zauważyć wypada, że główki porcela- 
nowe i korpusy są niestety jeszcze ciągle 
sprowadzane z zagranicy '- nieposiadamy 
bowiem jeszeze fabryk tego rodzaju — a fa- 
bryki pp. Millera i Zabawskiej trudnią się 
tylko ukostiumowaniem korpusów. 


Cukiernicy, którzy zwłaszcza we 
Lwowie, na wystawie w r. 1877 wystąpili 
w imponującej liczbie, i osładzali pobyt w 
ogrodzie Jahłonowskich, „zrobili widocznie 
streik“. bo ani jeden z wyrobami swojemi 
nie pojawił się na błoniach krakowskich. 


Kraków, 16 września. 


(L.) Podajemy dzisiaj dalszy ciąg wy- 
kazu premiowania wystawców : 

W grupie 30 (wyroby przemysłu 
domowego) otrzymali: Dyplomy ho- 
norowe: JE. Włodzimierz hr. Dzieduszy- 
cki, za wytrwałą, hojna i pełną trudu, dłu- 
goletnią opiekę, nad ludowym przemysłem 
domowym, tudzież za umiejętne i pełne gu- 
stu urzędzenie wystawy wyrobów przemy 
słu domowego; Władysław Fedorowicz z 
Okna, za opiekę nad przemysłem domowym 
ludu ruskiego, tudzież za przysłaną na Wy 
stawę bogata kolekcyę kilimków. Medale 
srebrne krakowskiego Towarzy- 
stwa rolniczego: Włodzimierz Szu- 
chiewiez ze Lwowa, za pełne zamiłowania 
i znawstwa zbieranie wyrobów przemysłu 
domowego ruskich włościan a w szczegól- 
ności za bogaty zbiór tkanin, haftów, gier- 
danów it.p. wyrobów z Pokucia; Klemens 
Habdank Hankiewicz, za umiejętne zbiera- 
nie wyrobów przemysłu domowego, W Szcze- 
gólności w dziale ceramicznym, tudzież za 
starannie zastawioną kollekcyę materyałów 
używanych przez lud do farbowania przę- 
dzy wełnianej, kilimków i weret; ks. Ma- 
rya Czartoryska w Wiązownicy, za wytrwa- 
łe i skuteczne opiekowanie się koszykar- 
stwem w pow. Jarosławskim; grono młod- 
szych ślusarzy w Świątnikach, zawiązujące 
tam Towarzystwo ślusarzy. za zbiór kłó- 
dek i zamków czystej i dokładnej roboty. 


Medałe bronzowe komitetu: 
Towarzystwo tkaczy.w Głlinianach, Józef 0- 
net, tkacz z Korczyny; Rojowski, wł. dóbr 


Humenów, za opiekę nad przemysłem do-! 


stynowiezowa z Makowa, za zbiór haftów 
białych i koronek z Makowa i za opiekę nad 
rozwojem tych robót; Ant. Kubernacki £ 
Kurnika w W. Ks. Poznańskiem, za wyrób 
tkaniny, zwanej „pstruch*, używanej d0 
stroju ludowego w Poznańskiem; Tade- 
usz Fedorowicz w Klebanówee, za kilimkii 
Kalinowski, tkacz w Załoźcach, za kilimek; 
Hr. Oskar Potocki z Buczacza, za kilimkie 
Marya Wołos z Cieplic, w pow. Jarosław“ 
skim za kolorowe hafty na płótnie; Mary 
Kwik z Cieplic. za to samo; Iwanicha Rus 
sak, za płótno przerabiane barwna nitką j 
Dmytro Machnowski, i Hawryło Chowański 
z Uścia ruskiego; Antoni Buczek z Muszy 
ny; Wystawa zbiorowa koronek w Bobowej; 
Józef Adaszyński z Huty, pod Brodami ; Jam 
Chudzik z Muszyny; Fr. Frączek z Krzy= 
waczki, pow. Myślenice; Piotr Kołez z No- 
wej wsi; Jędrzej Noeworul, z Nowej wsi, za. 
wyroby koszykarskie; Paweł Parcia z Porąbki, 
za koszykarskie wyroby; Michał Baściak, 2 
Kołomyi, Ignacy Koszezuk z Kosowa, Da- 
nyło Kukolski z Toustego, Łukasiewicz z Tou- 
stego, Karol Słowicki z Kołomyi, K. Tata- | 
ruch z Zalasa, za wyroby garncarskie; Piotr. 
Urbański z Potylicza, za znakomitą techni- 
kę wyrobów garncarskich; Jan Baraściak z 
Starego Sącza, za chomąta krakowskie; Dew- 
diuk z Kosowa, za wyroby mosiężne, hu- 
culskie; K. Gregoraszezuk z Kołomyi za kep- 
tary i torebki; Jan Maciejowski z Dębnika, 
za drobne wyroby z marmuru; M. Mehedo- 
niak z Riezki, za cymbały wiejskie; W. Sci- 
słowiez z Nowego Targu, za serdaki ozdo- 
bne; W. Paleczny z Tarnawy, za krzesło i 
stołki; J. Podsadecki z Dobczyc, za wyroby 
kuśnierskie; J. Prorok z Tarnawy, za robo- 
tę stolarska; Wasyl Skryblak z Jaworowa, 
za wyroby snycerskie; Stawiarski z Starego 
Sącza, za wyroby szewskie; Władysław Bo- 
verski, dyrektor seminaryum w Tarnopolu: 
medal bronzowy i podziękowanie za gorliwe 
wspieranie przemysłu domowego i współ”. 
udział w zbieraniu okazów na wystawę. — 
Listy pochwalne: Br. Julian Bru- 
nicki z Podhorzee, za kolekcyę tkanin i haf“ 
tów ludowych: Wł. Dubrawski, nauczyciel w 
Opulsku, za naukę zręczności; M. Gardziel 
w Pruchniku, za wyrób butów; Hopla z Do- 
bczyc, za buty; A. Klim z Załoziee, za wy* 
roby bednarskie; D. Kokondaj z Szlachto* 
wej, za meble gięte, patykowe; M. Maryniak 
z Pieniak, za wyroby z oczeretu; T. Kusznif 
z Okna, za troskliwe zbieranie przedmiotów - 
na wystawę; A. Milewski z Berezowa, 2% 
kolekcyę wyrobów ~ tkackich; G. Onyszko, 
nauczyciel w llkowicach, za naukę zręczno- 
ści; St. Podsadecki z Dobczyce, za wyrób. 
kuśnierski; J. Szumski, nauczyciel w Horo- 
dłowicach, za naukę zręczności; M. Zegar” 
towski z Pieniak, za wyroby bednarskie | 
Władysław Zontak, kustosz muzeum im. 
Dzieduszyckich we Lwowie, za współpraco” | 
wnietwo przy zbieraniu przedmiotów i urzą” 
dzeniu Wystawy. i 


W 


skuteczniejszym środkiem na omdlenie ; ale 
on, jak tylko obaczył, z jaką energiją i su- 
miennością Oliaar Kundratowi plecy garbuje, 
zaraz otrzeźwiał a nawet się rozśmiał. 

I bardzo słusznie, bo tym sposobem, 
chociaż enota cierpiała niewinnie, jednak 
występek został ukarany. 

Kundrat to może cokolwiek za drogo 
okupił, bo kopa nahajek, choćby nawet nie- 
spełna, zawsze to cena wysoka; ale za tę 
cenę uwolnił się od podejrzenia, jakoby to 
on wywołał te excessy. Albowiem potem 
nikt o tem nie wiedział a nawet i Olizar 
się nie przyznawał do tego, że to on go po- 
bił w dziedzińcu, powiadano tylko, że ra- 
zem z Kergolajem został pobity — a kiedy 
pobity, to oczywiście niewinny. 

Kergolaja przyniesiono na płaszczach 
do jego gospody i położono na łóżku, po- 
czeliwy Kijas przysłał mu pierzyn a zara- 
zem i butel prawdziwej greckiej oliwy, aby 
się nią wysmarował: Olizar zaś już wcale 
go nie odstąpił i po bratersku pilnował, pó- 
ki się nie wyliże. Choroba jego trwała z 
jakie dwa tygodnie albo więcej ale naresz- 
cie rycersku natura zwyciężyła te guzy, 
które zresztą byłyby go daleko mniej bo- 
lały, gdyby był je otrzymał w turnieju od 
równego sobie rycerza, niżeli w tym razie, 
gdzie podły gmin się poważył podnieść rę- 
kę na niego. Ale i na to się znalazło le- 
karstwo, nim bowiem jeszcze zupełnie wy- 
zdrowiał, przyniesiono mu list z kancelaryi 
królewskiej, w którym Król mu wyraża swą 
kondolencyę i zaprasza go, ażeby zaraz do 
Krakowa przyjechał, jak tylko stanie na no- 
gach. Miał jeszcze jedną troskę niemałą, bo 
wydał wszyst ie pieniądze, któremi miał 
odbyć swą podróż do Jeruzalem, a jeszcze 
i długów narobił, w gospodzie i w mieście, 
ale na to mu znowu Kijas poradził ; poży- 
czając mu dostateczną sumę pieniędzy na 
owe pięćdziesiąt grzywien, które mu Kmita 
był winien. . 

Tak więc jednego dnia mógł spokoj- 
nie i z czystem sumieniem kazać zatrąbić 
pa odwrót ze Lwowa. Już jego namiestnik 


rozpłacił się z żydem, już jego żołnierze 


stał osiodłany przed bramą, już nawet po- 
żegnał się z Olizarem, ściskając mu rękę 
powyżej kostki, przysięgając mu przyjaźń 
dozgonną i polecając Pachnę jego ezułej o- 
piece — a Nuchim stał jeszcze przy nim, 
patrzał mu w oczy i przestępował ciągle z, 
nogi na nogę, jak gdyby mu chciał cos po- | 
wiedzieć a nie śmiał. | 

— Czegóż ty tak patrzysz na mnie 
zpodełba ? — rzekł Kergolaj do niego, nie- | 
cierpliwiąc się także, że go podsłuchuje, — 
możeś niekontent, że wyjeżdżam spokojnie 
a nie zostawiam ci parę guzów na pamiąt- 
kę po sobie? 

Na to żyd, uśmiechnąwszy się, po- | 
wiedział grzecznie : | 

— Jeszcze mi się coś za osobisty ra- 
chunek od Jegomości należy. 

— Patrz! byłbym zapomniał w tem 
roztargnieniu, — zawołał Kergolaj do Oli- 
zara a potem do żyda, — ileż ei się na- 
leży ? 

— Dziewięć czerwonych złotych, — 
powiedział Nuchim. 


— Zaraz ci to zapłacę! — zawołał 
Kergolaj, a to mówiąc, chwycił za ręko- 
jeść swojego miecza, aby go z pochwy wy- 
ciągnać. 

Żyd zbladł jak ściana — a chwyciw- 
szy Kergolaja za rękę, zawołał ze stra- 
chem : 

— A co Jegomość chce robić? gwałt | 
to nie koniecznie zaraz płacić, to można 
i innym razem, to ja mogę zaczekać... 

— Ale ja twego czekania nie potrze- 
buję! ja ci zaraz zapłacę | — krzyknął Ker- 
golaj i znowu chwycił ręką za miecz. 

Ale teraz już Nuchim porwał go oby- 
dwiema rękami za rękę i trzęsąe się cały a 
udając, że niby się śmieje, zaczął niezrozu- 
miale bełkotać : 

— Gwałt! na co to? Jegomość mnie 
nie zrozumiał. Ja tylko tak żartem powie- 


dział, że kto inny byłby Jegomości nara- ! 


gomość u mnie nocował... Niech Pan Bóg 
szczęśliwie prowadzi. 

— Jak nie chcesz, to ja cię gwałcić 
nie będę, — rzekł Kergolaj, — miejże mnie 
w dobrej pamięci. 

Nuchim jeszcze go podprowadził, a 
zginając się przed nim we dwoje, rzekł je- 
szcze w bramie cokolwiek złośliwie : 

— Niech Pan Bóg da wielkie szczę- 
po drodze. 

Kergolaj zatem wsiadł na koń i Oli- 
zar już miał wsiadać, ale przecie nie mógł 
wytrzymać, ażeby sobie z zyda nie zadrwił, 
przyskoczył więc do niego, trącił go w bok 
i zapytał: 

— A ty głupi żydzie, czego ty nie brał 
zapłaty ? 

— Nu, — rzecze żyd dumnie, widząc 
już Korgolaja na koniu, — dziękuję za ta- 
ką zapłatę, milsza mi moja szyja, niżeli 
dziewięć dukatów. 

— Ale ty głupi, żydzie! przecie on 
nosi dukaty w pochwie od miecza! — za- 
wołeł Olizar i śmiejąc się z żyda, wsiadł 
na koń i z Kergolajem odjechał. 

Żyd zbladł jak ściana , ale tym razem 
z żalu i targał sobie pejsy ze złości — a 
potem Kergolajowi proces wytoczył, 

Olizar odprowadził Kerrolaja aż do 
św. Jura i gwarzył z nim wesoło przez dro- 
gę, chwaląc Lwów, jako jest zabawny, wy- 
rażając nadzieję, że Kergolaj znowu nieba- 
wem tutaj zawita. Ale Kergolaj jakoś był 
chmurny, nie przeczył mu przez grzeczność, 
ale przecież mruknął przez zęby: — „Lwów 
nie każdemu zdrów* a jam tu o mało du- 
szą nie beknął..., Jednak to mu przypomnia- 
ło przysługę, jaką mu oddał Olizar, zaczem 
jeszcze Taz mu dziękował i pożegnali się 
bardzo serdecznie. 

Po odjeździe Olizara Kergolaj puścił 
swoich żołnierzy naprzód a sam jechał z 
tyłu, zwiesiwszy głowę i bardzo jakoś za- 


ście 
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chował... Ale ja, chowaj Boże? Mnie już | myślony. Jednak wyjechawszy na wzgórze 2% | 
siedzieli na koniach, już jego biały ogier Namiestnik zapłacił... Ja kontent, że Je-|św. Jurem, zkąd całe miasto widać jakby na 


dłoni, ocknął się, obrócił się z koniem ku 
miastu, podniósł ku niemu pięść zaciśnion$ 
i zawołał : 

— Bodajże cię piorun trzasł, paniejj 
Lemburg! dałeś mi się dobrze we znaki: 
Daj Boże ci to odpłacić ! 

Dobrze że Lwów nic o tem nie wie- 


,dział, bo byłby się pewnie okrutnie prze” 


straszył, — 
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VIII. 
Średniowieczna Tragedya. | 


, Na Zamku Kmitowskim, od czasu wys. 
jazdu Wilezka, już niedługo trwały festynyś 
Wilezek był jedynym rycerzem pomiędz 
gośćmi, eo się znał na swojem rzemiośle 
był duszą turniejów, wszyscy inni byli t 
sami szlachcice wiejscy, bardzo walecz 

w bitwach, gdzie chodziło o życie, ale ma 
ło obeznani z obyczajami i zabawami wy* 
kwintniejszego rycerstwa, w których szł0 
tylko o popisanie się zręcznością i siłą I 
gdzie się zwykle kończyło tylko na guzache 
Zaś bez rycerskich zapasów nie było wów 
czas prawdziwie rycerskiej zabawy. Próch 
tego Kasztelanowa rozumiała, że dosy 
już nakarmiono i napojono panów sąsiadów 
ażeby zadość uczynić potrzebom popularno” 
ści — a sam Kasztelan nigdy nie przywię”* 
zywał zbyt wiele wagi do wykarmiania 50% 
bie stronników, bo był przekonanym, że je” 
śli się zjawi na sejmiku w Sanoku i krzy” 
knie: Górą Ziemia Sanocka a Kmita % 
czele! to szlachta kołek w kołek podjedzie 
pod jego chorągiew i ani jednego nie bren 
knie. Kiedy więc ostatni goście się porot 
jeżdżali do domów, już nowych nie zap!* | 
szano. Ale pani Gniewoszowa się jesze? i 
została, i 


= 


(Ciąg dalszy nastąpi.) 


ski, kierownik szkoły w Wiazownicy; J. 
Dańków, garncarz w Toustem; Ł. Dutezak, 
mosiężnik w Riczce; D. Gazda, z Zwyżyna; 
M. Graczuk, hafciarka z Makowa; F. Ha- 
łuszka, koszykarz z Manajowa; D. Ilnieki, 
Sarncarz w Kołomyi; M. Kopczuk, z Jawo- 
Ri M za wyrób torb; J. Koszak, garncarz z 
istynia; J. Krupnieki, tkacz z Międzygó- 
rza, Krzyżanowski, garncarz z Drohobycza; 
„ Kachna, z Dobczyce; Ą p a 
ka a A : ; Anna Kuź, hafciar- 
z Humenowa; F. Łuczka. tk M 
kopola; M. Nitecka, hafciark, Makowa: P. 
Nogas, GAFNERPE z Wertek gorowa; p: 
bednarz z Hucisk Pieniackich. | OTewski, 
ucisk Pieniackich; A z 
tkacz z Czepiel; ; A. Ostapiuk, 
„Czepiel; W. Paleczny, z Tarna 
za wyrób łyżek; H. Pasiecznik z Markopola. 
za czepce niciane; J. Patkowski, garncarz 
z Kołomyi; J. Piątkowski, garncarz z Mikuli- 
niec; F. Prociak, tkacz z Pieniak; J. Pro- 
rok, stolarz z Tarnawy; A. Radwan, haf- 
ciarka z Makowa; J. Saluk, tkacz z Mar- 
kopola; J. Senyk z Czepiel; R. Setlówna 
koszykarka z Jasienicy; H. Stanaczek haf- 
ciarka z Makowa; K. Stypuła z Tarnaw 
dolnej; J. Sulima z Humenowa; E. Santo: 
z Czepiel; M. Szaraban, z Międzygór; M. 
Szlezak, z Kołomyi; J. Szpila, koszykarz z 
Kwaczały; J. Trącza, hafciarka z Makowa; 
A. Warmusz, bednarz z Suchej. W. Wasy- 
łycha z Czepiel, za pasy wełniane. Gminy: 
Czepiele, Markopol, Szyszkowce i Reniów, 
wspólnie 40 dukatów. 

Listy z podziękowaniem xa 
współudział w zbieraniu przedmiotów wy- 
stawowych do pawilonu przemysłu domo- 
wego otrzymali: Eugeniusz Beneschek, e, 
k. starosta w Myślenicach; J. Dąbrow- 
ski w Wiązownicy ; E. Drappeka w Suchej; 
W. Fabiański w Poturzycy; A. Góralczyk 
w Muszynie; S. Harkan w Załoźcach; H, 
Klebert w Gorlicach; M. Kluczycki w Mę- 
drzechowie ; Br. Machnowski w Pieniakach; 
dr. K. Malinowski w Dobczycach; ks, M. 
Momot w Tyńcu; St. Myszkowski w Cie- 
plicach ; J. Nazarowiez w Cieplieaoh; A 
Pazyna w Pilnie; J. Pietraszkiewicz w No- 
wym Targu; S. Roth w Sędziszowie: dr 
A. Rybicki w Rzeszowie; K. Zbyszewski w 
Zarzeczu. 


4 Sprawozdawca nasz nadesłał nam rów- 
nież spis premiowanych w grupach 15, 23 
31, 82, z powodu jednak braku miejsca, 
spis ten jesteśmy zmuszeni odłożyć do na- 
stępnego numeru. (Przyp. Red. G. L.) 


m A E b 
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Dep. hr. L. Ti 
C ooun Węgier: do A a Państwowym 
ercogowiny), — Z Bosni i 
Przed swoimi wyb n 

nie miał w tych dniach pa Aj Szegedy- 
rezesa gabinetu hr. Ludwik zn E 
z której wyjmujemy następujący yz 
prawno-państwowym stosunku Węgier ai- 
stryi : Stanowczo jestem przekonany, iż naród 
węgierski, wciśnięty między Niemców i Sło- 
wian, tylko wówczas utrzymać może pań- 
stwo ów. Szczepana, Jeżeli bona fide Ea 
się Z sąsiednie m panstwem, które izolowane 
również nie mogłoby nadal istnieć jako 
wielkie mocarstwo. Związane z drugiem 
aństwem stanowią Węgry potężną Monar- 
chię, która jako sprzymierzeniec jest pożą- 
daną, a jako nieprzyjaciel respektowana 
Dlatego też zwalczam wszelkie dażenia skie- 

rowane do rozluźnienia tego stosunku 
: h R ,€ CZY 
ono wychodzi od tak zwanej wiernokonsty- 
tucyjnej partyi austryackiej, czy od Cze- 
chów, czy wreszcie z naszych szeregów. I 
dlatego także potępiam wszelkie usiłowanie 
poszczególnych osób, zmierzające ku roz- 
wiązaniu obecnego organizmu wojskowego. 
W tym celu cheianoby przedewszystkiem o- 
balić istniejący między narodem a armią 
stosunek prawny, prawiąc Zaraz o obrazie 
narodowego honoru, gdy Się pewne osobi- 
stości dopuszczą nietaktu. Brak taktu po- 
jedyńczych osób nie może obrażać naszego 
narodowego honoru. Najwyższą przystanią 
naszego narodowego honoru jest ukorono- 
wany Król, a ten umie nasz honor szano- 
wać. Byłoby smutno, gdybyśmy obronę na- 
szego narodowego honoru pozostawili tym, 
którzy w celach partyjnych wszędzie o tym 
honorze mówią. Nasi przodkowie nietylko 
swą walecznością, ale także polityczną prze” 
zormością i politycznym taktem utrzymali 
ojczyznę przez tysiąc lat. Naród, który 51g 
tylko kieruje szowinistycznemi ideafami, 
może dojść do tego, iż pisać o nim Le 
piękne balady, ale z trudnością odegrałby 
on rolę w historyi przyszłego stulecia. ie 
europejskiej grupie państw, ma mnaosema 
tylko głos tego państwa, o którem popari 
nie wiadomo, iż rozporządza dosam 
licznem i dobrze zorganizowanejm A w ; 
— Pewien dyplomata, który nie AA 
zwiedzał Bośnię i HercogoWil$ porosi 
Standard'owi pomiędzy innemi co nastę puje 


„Gazeta Lwowska” 


Nagrody pieniężne. otrzymali: . ; 
Jan Ela WOW aN . Dąbrow- | eogowina używają teraz spokoju 


| mi, Wybranie 


„Bośnia i Her- 
i pozadcy, 
Ak zed tem nigdy nie miały wyo- 
A e P dministracya jest dobra iw roz- 
maitych gałęziach, mianowicie w sprawach 
komunikacyj i zarządu miejskiego, zdumie- 
wający postęp należy zaznaczyć. Mostar, 

kiika innych miast są silnie u- 


Q tamtejszych stosnnkach : 


ea (O a Nawet ludność „mahometań- 
A pochodzenia nie-słowiańskiego oddaną 


| PUR wa i 
jest szezerze i 7Up®nte Austry). 


e 
SPRAWY ZAGRANICZNE 


_—— 


adki w Bułgaryi. 


Wyp i Y 

dent komitetu centralnego ligi 

Free ej acharyasz Stojanow, ogłosił 
poto odezwę wyborczą : a * 

EPA sprawa narodowa uwienczoną 

BE tnigrmi czasy świetnemi czyna- 

e narodu, Jego królewska Wy- 

Ferdynand I, znajduje się 

Gabinet utworzony z Naj- 

‘obrońców wolności i niepo- 

a na dzień 27 września 

bywatele do wybo- 


została ostat 


sokość książe . 
pomiędzy nam! 
dzielniejszych n 
dległości Bulga J’ 


bułgarscy 0 - 
powołani e stępeów do małego sobrania. 
u swoić 

s2 


; na wchodzi obecnie w stan 
Ojczyzna z którego wyrwało ją w zeszłym 
normalny; ” „„kupnych zdrajców. Przesile- 
roku kiin F ku końcowi. Zbytecznem jest 
nie, TER ć się szczegółowo nad ważnością, 
zastanaw Sory posiadają dla naszej naro- 
jaką te sd szłości. Jeśli w zwyczajnych cza- 
SA PR, naszym patryotycznym ohowiąz- 
sach by aé się o to, żeby do narodowego 
kiem, starà ja weszli ladzie znani z miłości 
Zgromadzo jz uczeiwości, to tembardziej 
m ojej o w obecnej dobie. Europa, 
potem spe powiada, że nasza sprawa na- 
która Za ot nas samych, že to, CO 


eży od 5 
rodowa Eisi uznanie ze strony Euro- 


zrobi z szczególną uwagą na nazwi- 
jk cóż którym Bułgarya 8wój los powie- 
U . 


2 nemi słowy, Europa czeka 1 
m obecnie. gn czyli do a wejdą lu- 
gr h „acy bronić Bułgaryi, albo też tacy, 
WE usiłują pokazać, że Bulgarya nie 
którzy A obcej pomocy żyć i rządzić się. 
w ostatnim wypadku, to jest, jeżeli owe 
niebułgarskie żywioły wezmą dad 
bedzie miała nasza sławna walka, ma 
cały Świat podziwia, żadnej korzyści, a > 
ga dla naszych nieubłaganych wrogów sta 


będzie otworem. m 
„Wy, którzyście w krytycznej, chwili 
zerwali się do obrony praw naszej ojezy” 
zny, będziecie umieli najlepiej ocenić . A 
jest naszym prawdziwym interesem, kto 5 3 
niewzruszenie przy narodzie, a kto jes 
zdrajcą , usiłującym swój naród Sprzedać. 
Straszne wypadki z dnia 9 sierpnia (st. st. 
zamach na ks. Aleksandra), 5% powszechna 
znane, nie trudno więc plewę odróżnić 0 
ziarna, 
„_ »Nasz tyezne stowarzyszenia, 
których "aska ochronić Bułgarów 
przed obeym jarzmem, musza wziąć sta- 
uowczy j silny udział w wyborach. lch 
obowiązkiem jest, pokazać narodowi, komu 
ma swój głos oddać a od kogo ma SIĘ od- 


> cic z pogardą. Dotychczasowe stronie” 
wa w Bułea -e so istnieja więcej, ne mA 
gł ię istnieją Więcej, 

więcej si Da l i radyka- 


liberałó nserwat stów i 
POWA Sa | sowie, którzy walczą 
za . Bulgarya za sebesi“,i kilku obeych DAs 
Jemników , którzy cheą wydać ojczyznę 23 
Tup obcym. Bułgarskie narodowe stronAte” 
two potrzebuje żeby z urny wyszli tacy 
zastępey, z którymi nowy Na8% metke i 
1¢80 rząd mogliby dzieło chwalebnie 1 zwy- 
cięzko rozpoczęte , doprowadzić SU Z0RO 
„Po otrzymaniu tego okólnika zechciej- 


cie się porozumieć iaciołmii przyja- 
ciołami ozżumieć Z IRR listy kandyda- 


l polityce: i co 

w OMR j powiecie, ! dajcie 
nam możliwie rychłą wiadomość, ilu Za- 
Stepeów możecie wybrać w waszym powie 
me, i'ila, i jakich kandydatów ma central- 
PY komitet wyborczy postawić. 
SchE gie, ralnego komitetu „Bulgarya za 
Wedł Sofii, rząd ma być 
podobno Toes zaprowadzić ponow- 
nie częściowy stan oblężenia. I tak, jest mo- 
wa pomiędzy jnnemi, 0 ograniczeniu prawa 
stowarzyszeń į zaprowadzeniu cenzury dzien- 
nikarskiej, 

Do jednego z dzienników peszteńskich 
donoszą ze źródła wiarogodnego, Że książę 
Ferdynand zajmuje się bardzo gorliwie spra- 
wą wykończenia uzbrojenia armii bulgar- 
skiej, Rokowania z pewną angielską fabry- 
ką broni, eo do dostawy karabinów repetie- 
rowych, są już na ukończeniu, a ostatniemi 
czasy zakupiono W Węgrzech 800 koni dla 
kawaleryi i artylerji. 

W liście z Bukaresztu do Politische 
Correspondenz zaprzeczono stanowczo, jako- 
by tam mieli się znajdować bułgarscy wy- 
chodźcy a główni sprawcy zamachu na ks. 
Aleksandra, Gruew i Benderew. Agitato- 


„z dnia 17 września 1887. 
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irom tym, po złamaniu przez nich danego | imię Chaji „Treibera. — Zgubiono: surdut 

słowa, że bez wiedzy policyi nie wydalą | zimowy popielaty z jedwabną podszewką. Pu- 
się ze stolicy rumuńskiej, jak to po zama- | gilares szary z 5 złr, 14 ct; list o adresie 
chu sylistryjskim uczynili, został wzbronio- | „Jakób Etlinger Bolechow* zawierający 508 
nym przystęp do Bukaresztu. złr. i 14 marek pocztowych po 5 centów. 

Z Londynu piszą do Politische Cor- Stan powietrza. Baroinetr poszedł 
respondena, iù Anglia zajmuje się chwilowo | w górę 
mniej sprawą bułgarska, niż dawniej, Po- Prognoza ua dobę, uastępującą od gc- 
chodzi to naprzód ztąd, że osobistość ks. | gziny 12 w południe dnia 17 b. m., według 
Ferdynanda Koburga znajduje daleko mniej | spostrzeżeń stacyi ©. k. Szkoły politechnieznej : 
sympatyi u narodu angielskiego, aniżeli po- | Wiatr o niepewnym kierunku, średnia tempera- 
przedni książę bułgarski Aleksander, powtó- | tura doby około 17°C., stan nieba zmienny, 
re zaś dlatego, że Anglia obawia się, żeby | powietrze więcej niż miernie wilgotne i skłon- 
ze sprawy bułgarskiej nie wynikł zatarg eu-| ne do burzy, lecz opad co najwięcej nie- 
ropejski, który zastałby ją silniej zajętą | znaczny. 
sprawą irlandzką wielce zakłopotaną groź- Najniższa temperatura była dziś nad ra- 
vą postawą australskich kolonij. Z tych po- | nem i wynosiła 14.590., najwyższa była 22.990. 
wodów usiłuje Anglia wpływać na Mocar- Stan barometru, zredukowany na poziem 
stwa łagodząco w sprawie bułgarskiej, nie za, był dzić o 9 rano 767-2 mm. 
angażując się sama w niczem, _ wycieczka Węgrów do Krako- 
wa Piszą nam z Pesztu : Przybyli tu z Kra- 
kowa pp. dr. Weigel i Baranowski aby poro: 
zumieć się bliżej w sprawie zadecydowanej wy- 
cieczki Węgrów na Wystawę krakowską i za- 
prosić oficyalnie pierwszego burmistrza i obu 
burmistrzów Buda-Pesztu. Tak pierwszy bur- 
mistrz p. Rath, jak i jego zastępcy oświadczyli, 
że tem chętniej i skwapliwiej przyjmują zapro- 
szenie, iż obowiązkiem jest stolicy węgierskiej 
złożyć rewizytę Krakowowi, który tak liezny 
wziął udział w wycieczce przed dwoma laty na 
wystawę peszteńską. Krajowe stowarzyszenie 
przemysłowe wysyła wielką deputacyę pod prze- 
wodnietwem prezydenta hr. Eugeniusza Zichy ego, 
który tak mile zapisał się w pamięci uczestni= 
ków wycieczki galicyjskiej z r. 1885. Na po- 
siedzeniu odbytem d. 14 b. m. przyjęto hucz- 
nemi oklaskami przedłożenie w sprawie wysła- 
nia deputacyi miejskiej na Wystawę krakow- 
ską i powzięto jednogłośnie i wśród okrzyków 
eljen uchwałę, aby deputacya ia była ile mo- 
żności jak najliczniejszą, przynajmniej złożoną z 
20 członków a przewodniczył jej jeden z bur- 
mistrzów. Referent Aristyd Mattyas przypomniał 
sympatye i tradycyjne serdeczne stosunki, ja- 
kie łączą od wieków naród polski z węgierskim 
a którym niedawno dopiero dali wyraz Polacy 
przybywając tak licznie i tak ochoczo na 
wystawę  peszteńską. Naszym obowiązkiem 
jest — powiedział dalej mowca — odpowie- 
dzieć serdecznością na serdeczność i obecnie, gdy 
madeszło z Krakowa tyle uprzejme i gorące za- 
proszenie, wziąć jak najliczniejszy udział w wy- 
ciecze. Referent uczynił w końcu wniosek o 
wystosowanie odezwy do mieszkańców stolicy z 
wezwaniem, aby kto tylko może przyłączył się 
do ekskursyi. Zapał z jakim przyjęto wywody 
referenta, nie mniej gorące słowa zachęty, z 
jakiemi spotykamy się we wszystkich tutejszych 


mor: 


s a 


KRONIKA 


— JCW. Najdost. Arcyksiążę Józef 
wraz z Najd. Arcyksiężniczkami Maryą Dorotą i 
Małgorzatą i Najd. Arcyksiążętami Józefem Au- 
gustem i Władysławem, zaszczycił dnia 15 
b. m. odwiedzinami zdrojowisko Szczawnicę. 


—  Memoryał. Wydział Towarzystwa 
nauczycieli szkół wyższych uchwalił na pierw- 
szem posiedzeniu swojem po wakacyach, na 
wniosek wiceprezesa prof, Augusta Sokołow- 
skiego, opracować memoryał o stanie szkół ére- 
dnich galicyjskich pod względem hygienicznym 
i przesłać go Radzie szkolnej krajowej, jakoteż 
prezesowi Koła polskiego we Wiedniu z prośbą, 
o wyjednanie zmian niezbędnych w urządze 
niu zakładów naszych. Stosownie do ży- 
czenia wnioskodawcy wybrano natychmiast ko- 
misyę, która się sprawą tą ma zająć i zapro- 
szono do niej z pomiędzy lekarzy krakowskich: 
fizyka miejskiego dra Buszka, prof, da Do- 
mańskiego i prof. dra Grabowskiego. Komisya 
odbyła pierwsze posiedzenie 13 b m. a wy- 
brawszy na referentów dr. A. Sokołowskiego i 
dr. Grabowskiego, poleciła im ułożyć kwestyo- 
naryusz i rozesłać go do wszystkich kół Towa- 
rzystwa w kraju, W celu zabrania potrzebnych 
materyałów 

— Rwartalnika historycznego, or- 
ganu Towarzystwa historycznego, wyszedł ze- 
szyt 4-ty. à 

-- Towarzystwo wzajemnej po- 
mocy „Rodzina wydelegowało pp. dr. 
Kar. Bluzińskiego, wiceprezesa, i Bol. Miku- | qzjennikach, pozwalają przypuszczać, iż udział 
lińskiego, członka wydziału centralnego, 18] vyęgrów w wycieczce będzie nadzwyczaj l'ezny 
zjazd towarzystwa chrześciańskich kupców l| i to nie tylko z samej stolicy, lecz także z pro- 
przemysłowców, odbyć się mający W Krakowie. | wiqcyi. Dotychczas zgłosiło się do komitetu, 
Znaczna bowiem liczba członków tego S0WA- | kierującego około 400 osób. Osobny pociąg wy- 
rzyszenia należy do „Rodziny“, którzy gobie ruszy dnia 20. b. m. o godzinie 7. wieczorem, 
już zapewnili emeryturę na czas nieudolności a stanie w Krakowie nazajutrz w południe, 
do pracy i w starości, zaopatrzenie dla poros — Cenne pamiątki. P. Henryk Bu- 
stałych wdów i sierót. Fundusze s dziny kowski, znany archeolog, zamieszkały w Sztok- 
wynosiły z końcem sierpnia 15.300 zł. holmie, przesłał dla Muzeum Narodowego w 

— Z Towarzystwa leśnego gali- | Krakowie znakomite pamiątki, odnoszące się do 
cyjskiego. Wydział Towarzystwa rozesłał już | Tadeusza Kościuszki. Są to dwie kartki, wycię- 
pocztą każdemu z pp. Członków zaproszenie | te z sztambucha, z końca XVIII wieku, będą: 
na Walne zgromadzenie wraz Z programem 0d- | cego własnością podróżnika Lindala. Na jednej 
nośnym; ktoby jednak z pp. członków do- |z nich sztycharz i malarz Jan Fryd. Martin 
tychczas nie otrzymał zaproszenia, zechce Bple- namalował akwarellą szkic portretowy Kościuszki 
sznie się zgłosić w tym celu do Wydziału. ŻA- | w czasie pobytu bohatera w r. 1797 w Sztok- 
razem podaje się do wiadomości, że dyrekcye | holmie — znany następnie ze sztychu tegoż au- 
kolei żelaznych przyznały zniżone ceny jazdy | tora. Obok portreciku jest napis szwedzki ręką 
dla uczestników zebrania, a mianowicie: Kolej | malarza Martina położony tej treści : „ Wizerunek 
Karola Ludwika i czerniowiecka przyznała 88'/, | polskiego generała Tadeusza Kościuszki, walecz- 
procent opustu. W  ęgierska (Łupkowska) nego ale nieszczęśliwego obrońcy  ojczyzBy, 
ga okazaniem karty legitymacyjnej zielo- zdjęty w czasie jego pobytu w Sztokholmie w 
nej z Wydziału Towarzystwa 39 pro., tak II, | lutym 1797 r. Bobaterowi wolności cześć na 
jak i II klasą. Kolej państwowa zezwoliła za | zawsze. Sztokholm d. 6 kwietnia 1797 r. a 
opłatą całego biletu I klasy, używać wagonu Joh. Fryd. Martin. i 
II klasy, zaś za opłatą pół biletu II klasy, wa- Na drugiej, obok innych zapisów znajduje 
gonu III klasy. Zarządy kolei ozerniowieckiej i | się autograf Kościuszki w słowach: „vozwól 
państwowej nie zgadzając się na wylegitymo- jeszcze raz bić się Za Ojczyznę — 7. Kościu- 
wanie się, — kartą Towarzystwa na rok 1887— | szko“. Cenny ten dar pomieszczono w gablocie 
udzieliły Wydziałowi swoje własne legitymacye | w sali kamei obok innych autografów Kościu- 
do rozdzielenia między uczestników zjazdu. Co |szki, przywiózł je zaś ze Szwecyi po powrocie 
do jazdy na hniach kolei Karola Ludwika, na- jz podróży po Skandynawii prof, Franciszek By- 
dmienia się, że za okazaniem legitymacji To- lieki. Obok tych kartek ze sztambucha nadesłał 
warzystwa, uczestnicy kupując do Lwowa cały | p. Bukowski sztych J. Fr. Martina portretu Ko- 
bilet I klasy, jadą w wagonie I klasy, 248 | Gejuszki, zgodny z akwarellą oryginalną, ale 
nabywcy pół biletu I klasy, jadą w III klasie | znacznie większy, — Zaś na wystawę Bztuki 
(w obu razach tam i na powrót), Nabyte prze- | do działa starożytności nadesłał p. Stanisław 
to bilety nie oddają się na dworcu w Tarnowie Bandrowski oryginał kontraktu zawartego po- 
albowiem te same służą do jazdy także i na | między księciem stoluikiem Czastozyskim a Fran- 
powrót. Zmiżenia te odnoszą się tylko do zwy- | ciszkiem Meserem z roku 1783 przy zatożeniu 
czajnych pociągów osobowych (a nie do po- | fabryki porcelany koreckiej, oraz list Stanisła- 
spiesznych.) wa Augusta, wyrażający zadowolenie, że kra 

— Komitet urządzający festyn na|jowa fubryka porcelany w życie wprowadzon. 
korzyść towarzystwa gimnastycznego „Sokół*, | zostanie. ii: 
składa „podziękowania tym wszystkim , którzy — Wielki požar. 
w jakikolwiex sposób przyczynili się do powo- | b. m. wybuchł około god 
dzenia festynu. Przedewszystkiem paniom, które | rano z nieznanej dotad 
zajmowały się rozprzedażą losów loteryi fanto- | budowaniach waras dl 
wej, następnie wszystkim tym, którzy bądź do- | wym który Bhi 
starczeniem fantów, bądź gotówką na zakupno pochłonął o + 


W Stryja dnia 14 
ZY w pół du 5-tei 
rzyczyny pcłar w za- 
atowych na dworeu kolejo- 
to, że został zlokalizowany 


tychże, przyczynili się do ie waj >: jęść zabudowań w , 

GR W 3 ! uposażenia: loteryi | mi w AE wnajdti in wraz z materysła- 
owej, w koncu p. Kazmierzowi Lewiekiemu, | cz gz pnn? <uajdującemi, wartość ubezpie- 

właścicielowi handlu porcelany, za bezintere- O i 


sowne dostarczenie urn do rozsprzedaży losów 


— Zapiski policyjne. Zn e 
. a] 
woreczek ze sznurami i 2 świadectwami ny 


Pożary: w Zamuliń 

łomyjstki. ; amulińcach, pow. ko- 
an yJsxtego, zgorzało obejście zopa a war- 
pe nieubezpieczonej 400 zł. — W Skrzydlne j 
pon; limanowskiego, zgorzała zagroda włościa ń- 


ska, wartości nieubezpieczonej 400 zł — W 
Borzęcinie, pow. brzeskiego, zgorzało obejście 
gospodarskie, wartości nieubezpieczonej 1.000 
zł, —- W Poznance hetmańskiej, powiatu ska- 
łackiego, zgorzały 8 obejścia gospodarskie, war- 
tości nieubezpieczonej 4.000 zł. 

— Utonęli: W Rakszawie, powiatu 
łańcuckiego, jedenasto miesięczne dziecię, uto- 
nęło w szafliku. — W Bohorodczanach, uto- 
nął w rzece Bystrzycy, 18-letni chłopak, W. 
Urselak. — W Witkowicach, powiatu bialskiego, 
utonęło 2-letnie dziecię w kałuży. 

— (rzybami otruli się: w Haliczu, 
Eugenia Zając i tejże dwaj synowie, Panko i 
Dmytro Zającowie. 

— Skutkiem pobicia zmarł wyrobnik 
Fr. Burdzela z Woli, pow. tarnobrzeskiego. 


— Śmierć skutkiem uderzenia przez 
rozjuszonego stadnika poniósł wyrobnik Szpunar 
z Kurnisk, pow. zbaraskiego. 


— Smierć, przez powieszenie, zadał so- 
bie 80-letni gospodarz M. Pasiecznik w Sło- 
budce, pow. kałuskiego. 


t Zmarli: Stanisław Jasiński, żołnierz 
polski z r. 1868, emigrant, zamieszkały stale 
w Brukselli, zmarł w dniu 11 bm. w St.-Jos- 
seten-Noode w Belgii. Zmarły był jednym z 
najczynniejszych członków kolonii polskiej i Sto- 
warzyszenia Polaków w Brukseli a dla nieska- 
zitelnego charakteru i wielkiej prawości cieszył 
się wiełkim szacunkiem i miłością współziom- 
ków tamże zamieszkałych. — Samo Tomaszik 
proboszcz z Chyrna, autor czeskiego hymnu na- 
rodowego p. t. „Hej Slovane“ w 14 r. życia. 
W Gmunden zmarł bawiący tam dla wytehnie- 
sj słynny niemiecki estetyk Fryderyk Teodor 
Vischer w 80 r. życia. Urodz. 30 czerwca r. 
1807 w Ludwigsburgu, kształcił się w Stutt- 
gardzie, Blaubeuren i Tübingen, a w r. 1880 
zostął wikaryuszem w Horrheim. W r. 1844 
został zwyczajnym profesorem estetyki i hist. 
literatury w Tybindze. W r. 1855 został po- 
wołany na politechnikę w Zurychu, a w r. 1866 
pa politechnikę w Stuttgardzie, skąd usunął się 
w stan spoczynku w r. 1877. Należał on do 
najwybitniejszych reprezentantów szkoły heglow- 
skiej, w której duchu opracowywał estetykę. 
Głównemi jego dziełami jest podręczmk „Este- 
tyki“ o „Fauście Goethego“ „Moda i cynizm" 
Krytyczne studya, satyra na drugą część Fausta 
pod psudonimem „Mystyficinsky* i wiele innych 
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ką masz przy sobie, dawaj strzelbę i zabieraj 
żonkę, jak swoją. Zgoda? — Ja i owszem, ale 


czy zgodzi się na to twoja żona? — zapytuje 
nabywca. — A mnie co dotego — odzywa się 
na to obecny przedmiot handlu — żona musi 


słuchać swego męża. Jeśli mój mąż chee mię 
sprzedać, to powinnam się zgodzić i na to. — 
Przybili targ. Aniszczenko zażądał napitku, 
oddał strzelbę i otrzymał wraz z żoną na- 
stępujące pokwitowanie: „1887 roku, 23go 
sierpnia, ja niżej podpisany sprzedałem swoją 
żonę, Maryę Timafiejewnę Kopytkową, Kuźmie 
Aniszezenko i nie mam doń żadnej z tego po- 
wodu pretensyi. Karol Kopytkow. Świadek Sa- 
muił Spektorowskij,* Otrzymawszy takie pokwi- 
towanie, Aniszczenko zabrał kupioną żonę na 
wóz i udał się do domu. Na szczęście dowie- 
dzieli się o tym fakcie rodzice sprzedanej i u- 
dali się bezzwłocznie w pogoń za Kopytkową 
a pochwyciwszy ją wraz z jej nabywcą oddali 
oboje na policyę. 


— Fabryka porcelany w Sèvres u- 
lega obecnie gruntownemu przekształceniu. Słyn- 
ny zakład w ciągu lat ostatnich chylił się do 
upadku; pomiędzy artystami, mającymi zajęcie 
w fabryce panowało wielkie niezadowolenie, 
albowiem regulamin miejscowy przepisywał im 
te same obowiązki, co prostym robotnikom, tak 
jedni, jak i drudzy musieli w fakryce pozesta- 
wać jednakową liczbę godzin, gdy tymczasem 
zapłatę pobierali od sztuki; niewolno im było 
opuszczać pracowni bez specyalnego pozwolenia, 
i nakoniec wyroby fabryki pod względem ar- 
tystycznym straciły dużo na wartości. Fabryka 
sewrska zajmuje się obecnie prawie wyłącznie 
wyrobem olbrzymich, ciężkich wazonów, które 
rząd rozdziela, jako nagrody, podczas konkur- 
sów strażackich, gimnastycznych lub śpiewac- 
kich, oprócz tego produkuje fabryka'jedynie t. zw. 
podarvnki dyplomatyczne. Nowy dyrektor fa- 
bryki, p. Deck, mając silne popareie w mini- 
strze robót publicznych, p. Spuller, postanowił 
zaprowadzić inny porządek rzeczy. Regulamin 
już został zmieniony, godziny robocze obowią- 
zują tylko stałych pracowników, artystom po- 
zostawiona jest wszelka swoboda, a wyrób o- 
|wych „rządowych* wazonów został znacznie 

ograniczony. Słynna ta fabryka porcelany po 
przeniesieniu jej z Vincennes do Sèvres w roku 
1756 przeszła na prywatną własność Ludwika 
XV., który jej wyroby sprzedawał możliwie dro- 


dania, — Stawiaj napitku za całą gotówkę ja- j 


— Nieustająca wystawa zjednoczo- 
nego towarzystwa przyjaciół sztuk pięknych, 
przy placu św. Ducha 1. 10, otwartą jest co- 
dziennie od godziny 11 rano do 7 po południu. 
Wstęp od osoby kosztuje w niedzielę 15 ct., 
w dni powszednie 30 ct. Dla członków wstęp 
wolny. 


| 


— Ż pod Krosna, 15 września 1887. 
Tkacki przemysł krajowy. — Nasz rodzimy 
przemysł tkacki zwraca słusznie coraz więcej 
wszechstronną na siebie uwagę. Wiele o nim 
w latach ostatnich bardzo poważnie mówiono i 
pisano przy różnych sposobnościach. Sejm i Wy- 
dział krajowy są dla tej gałęzi naszego prze- 
mysłu nader życzliwie usposobieni i udzielają 
mu chętnie swej pomocy. Ażeby jednak prze- 
mysł ten mógł się należycie u nas rozwinąć, 
potrzeba wiele jeszcze dla niego zrobić, 

Okolica naszego kraju około Krosna jest 
sprawą tkactwa szczególnie interesowana, gdyż 
zamieszkują ją tkacze w wielkiej ilości. Samo 
miasteczko Korczyna liczy ich przeszło 1.000, 
nadzwyczaj biegłych w swym zawodzie. Wyro- 
by też tkaczy korczyńskich, na odbytym przed 
paru miesiącami jarmarku powszechnym we 
Lwowie, zdobyły sobie jak najlepsze wzięcie, 
odznaczając się wybornemi gatunkami i tanią 
ceną. 

W obec tego wnosióby należało, że byt 
tych tkaczy musi być pomyślnym. Niestety, 
tak nie jest. Ogół tkaczy w Korczynie żyje pra- 
wie wyłącznie z tego, co zarobi pracą za tkac- 
kim warsztatem. Przy panujących wszakże tam 
stosunkach, wielka ich część cierpi po prostu 
nędzę skutkiem braku roboty. 

Wprawdzie miało temu radzić, istniejące 
od lat kilku „Towarzystwo tkackie w Korczy- 
nie“, z wielu jednak powodów, nad któremi 
nie chcę błiżej się tutaj rozwodzić, tak się 
nie stało. 

Obeenie tkaczom korczyńskim zaświtała, 
— zdaje się — gwiazda jakiejś lepszej przy- 
szłości 

Oto od jarmarku powszechnego we Lwo- 
wie zajęła się ich przemysłem, zawiązana tu 
przed kilku miesiącami „Spółka krajowa dla 
handlu hurtownego". Spółka ta powstała, w 
myśl uchwały I. Zjazdu chrześciańskich kup- 
ców i przemysłowców, odbytego w 1885 r. Pod- 


znalazłyby się dosyć łatwo, jak o admini- 
stracyę składów, połączonych z wydawaniem 
warrantów, czem Towarzystwo gospo- 
darskie z natury i przeznaczenia swego sa- 
mo zająć się nie może. Kołatano więc, ale 
bezskutecznie do wszystkich instytucyj, któ- 
rym na otworzeniu składów zbożowych zale- 
żeć musi. Przedewszystkiem więc do gminy 
m. Lwowa, dla której jest rzeczą wielkiej 
wagi, aby ustalić tutaj centrum handlu zbożo- 
wego. Gmina nie odmawiała swego poparcia 
ichciała przyczynić się pewnym funduszem 
do utworzenia składów, ale o utworzeniu i 
prowadzeniu tyshże na własną rękę ani sły- 
szeć nie chciała. Podobnież mniej więcej 
odpowiedziały inne instytucye, do których 
się udawano, mianowicie banki i koleje. 

adna nie odmawiała zasiłku, ale admini- 
stracyi żadna podjąć się nie chciała wresz- 
cie weszła sprawa ta do Sejmu, poruszo- 
na przez goriiwych inicyatorów. Sejm po- 
leci? rozpatrzeć sprawę Wydziałowi krajo- 
wemu. Zdawało się, że Bank krajowy bę- 
dzie najwłaściwszym do zajęcia się wpro- 
wadzeniem w życie składów zbożowych. 
Bank atoli na wezwanie Wydziału kraiowego 
odpowiedział, że chętnie zajmie się udzie- 
laniem pożyczek na warranty, ale admini- 
stracyi składów podjąć się nie może, Tym 
sposobem rzecz znów pozostała w zawie- 
szeniu. Obeenie toczą się w tej sprawie ro- 
kowania z lwowskim Bankiem rolni- 
czym, który okazał gotowość przyłożenia 
czynnej ręki do dzieła, pod odpowiednemi 
warunkami. 

Z okazyi tegorocznego dziewiątego 
międzynarodowego targu zbożowego we 
Lwowie podniesiono sprawę składów zbo- 
żowych w kołach gospodarskich i handlo- 
wych, jakoteż w publicystyce. Targ zbożo- 
wy, składy i giełda zbożowa, są to insty- 
tucye, uzupełniające się wzajemnie, i jedna 
bez drugiej nigdy się należycie rozwinąć 
nie zdoła. 

Lwowskie międzynarodowe targi zbo- 
żowe dopiero po utworzeniu składów zbo- 
żowych przyniosą ten pożytek krajowi, jaki 
przynosić powinny i spełnią swe przezna- 
czenie. Dopiero bowiem wówczas będą się 
na nie zjeżdżać gromadnie kupey zagranicz- 
ni i obchodzić się bez pośredników. Kupcy 
bowiem zagraniczni przyzwyczajeni są do 


ea 


dzieł z zakresu estetyki i satyry. Umarł skut | 
kiem cierpienia wywołanego spożyciem grzy- | 
bów. — W Fryburgu (w Badenie) umarł O. 


Daniel Weik, misyonarz w Haily, ezłonek kon- | szeni Ho nabywania ich za wysoką cenę św pła- 


zbywania towaru już gotowego, a nie na 
próbki, jak zwykle czynią nasi miejscowi. 
Kupując na próbkę, nie widząc towaru, ku* 
piec zagraniczny nie może się obejść beż 
miejscowego pośrednika, którego znajomość 
stosunków miejscowych jest mu niejako rę" 
kojmią interesu i którego wskazówkami 
przeto ślepo się kieruje. Inna rzecz, gdy Eu- 


go. Na początku każdego roku król kazał sai. ona nader doniosłe zadanie rozszerzać 
dzić w zamku wersalskim specyalną wystawę j rzetelnie i umiejętnie handel naszych krajowych 
wyrobów porcelanowych, a dworza.ie byli zmu- | wyrobów. Przekonawszy się o dobroci naszych wy- 
ŁA Ę a ? i robów tkackich, a przedowszystkiem wykonywa- 
STEBACJI św. Ducha. Imię zmarłego stażo SIĘ | genia gotówką. Władca obecnym był na sprze- | nych w Korczynie, postanowiła gorliwie się niemi 
Ewo c agrokioh koii é pozadu daży i sam podbijał ceny, Między E A o wyrabiając im jak najszersze drogi 
roli, jaką O. Weik odegrał w kwestyi przypu- F SA: a EE 
szezania katolickich misyonarzy zakonnych do | fabrycznym kursuje następująca, szerszej pu- | zbytu. 


Spółka sama sprowadza doborowy mate- 


pO NAK s - | bliczności nieznana anegdota: W r. 1846 ówcze- 
kolni niemieckich, poruszonej w parlamencie | sny dyrektor fabryki, vot chemik, Brogniard, 
| wprowadził zamiast dotycheza:owych, z kawał- 
| ków złożonych okien kościelnych olbrzymie szy- 
| by, które malowane były emalią. Ludwik Fi- 
jlip interesował się wielce tą noweścią, obsta- 
| lował kilka takich szyb dla kaplicy w Drenx 


niemieckim przez stronnictwo centrum, 

-— Spadek po ks. Witigensteinie. 
W sprawie olbrzymiego spadku po Piotrze ks, 
Sayn-Wittgensteinie, w którym są zai nteresowa- 
ni liezni oficyaliści księcia, Birżewyja Wie- 


[| 


ryał tkacki, rozdaje go do roboty w Korczynie 
a otrzymane wyroby bierze do swego składu 
we Lwowie płócien korczyńskich i bielizny 
stołowej własnego wyrobu. Jest to rzeczywiście 
własny wyrób rzeczonej spółki, bo nie tylkoż 
własnego materyału, ale w znacznej części 


piec ten, znalazłszy towar na składzie 80- j 
towy do odbioru, zawiera kupno bez nara- 
żenia się na jakikolwiek zawód w dostawie, 
gdyż kupiony towar zaraz odbiera. Pośre- 
dnietwo staje się zbytecznem ,a kupiec za- 
graniczny, wszedłszy tym sposobem w bez- 
pośrednią styczność ze sprzedającym, jest W 


domosti piszą : „ ar" a Ra. u fl pewnego dnia przybył do f.bryki, chege obej- |i przez członków tejże zrobiony; tkacze bowiem 
= M ANIE: B: al T » al m i A rzeć jedno z gotowych okien z wizerunkiem św. | kerezyńsey chętnie do tej spółki przystępują, 
ankiem rossyjskim dla handlu zewnętrznego, | Ferdynanda. Ażeby monarcha, —- w Sèvres ka- | widząc z jej działania prawdziwy dla siebie 


stanie lepszą zapłacić mu cenę i chętniej 
kupuje. 


tudzież Bankiem Północno-Niemieckim w Ham- | Ę : Podobnież bez składów zboż h nie 
k | żdego panującego nazywano „monarcha“, nigdy | pożytek. ý ONEZ DOZ ONTNIC LU. 

burgu, zawarto umowę, z mocy której Bank Ask k PI i 4 c > może rozwinąć swego działania giełda 

rosyjski przyjął na siebie umorzenie pożyczki, „cesarzem“ albo „królem“, — mógł okno le- Mówiąc o naszem tkactwie krajowem mu- 4 8 g 


zbożowa. I to jest przyczyną dla czego 
nie otworzono jej dotąd we Lwowie, pomi- 
mo że grono wybitnych obywateli pospołu 


piej widzieć, artysta odsunął swoje rusztowanie, | gj się wyrazić żal, że nie mamy w kraju ani 


jagniętej przez księci H .! izaj A à 
zaciągniętej prz ięcia w Hamburgu w kwo a gdy król, to zbliżając się, to oddalając, w | przędzalni ani apretury. Len nasz idzie zagra- 


cie 9,500.000 marek za pośrednictwem Banku ! 


Północzno-Niemieckiego, pod tym warunkiem, 
aby zaliozenie w kwocie 6,000.000 rubli, wy- 
płaconych w tym celu księciu przez Bank ros- 
syjski dla handlu zewnętrznego, było następnie 
umorzone przy odnawianiu zastawu dóbr księ- 
cia w jednej z rossyjskich instytucyj kredytu 
hipotecznego, Tymczasem przed takiem zasta- 
wieniem dóbr i nim jeszeza cały interes owej 
pożyczki dotyczący uregulowano ostatecznie, 
Piotr ks. Sayn- Wittgenstein nagle umarł, Część 
spadku przechodzi do rąk siostry księcia, księ- 
żnej Hohenlohe, małżonki namiestnika Alzzcyi 
i Lotaryngii, do reszty zaś spadku pretenduje 
stryjeczny brat księcia Piotra z innej linii Witt- 
gensteinów. Tak pierwsza, jak i drugi są pod- 
danymi niemieckimi i dla tego w danym wy- 
padku zastosowanie prawa z dnia 26 marca, o 
spadkobraniu przez cudzoziemców majątków w 
Rossyi położonych jest w mocy. Faktycznym 
zaś posiadaczem dóbr jest Bank rossyjski, co 
jest dla niego korzystnem. Rzecz wszakże może 
wziąć inny obrót, mianowicie dobra nieboszczy- 
ka, jako majorat, w braku sukeesorów w linii 
prostej, przejdą na własność skarbu rossyjskie- 


go“. W sprawie tej — jak donoszą dzienniki | 
warszawskie — udał się onegdaj do Wilna 
namiestnik Alzacyi i Lotaryngi, książę Ho- 
henlohe. 


— Sprzedaż żony. W pobliżu Kijowa, 
włościanin ze wsi Huta, były żŻołuierz, Ani- 
szczenko, załatwiwszy interes w mieście, zaszedł 
do szynkowni. Tam po wypiciu paru kieliszków 
wódki, tak mu Świat cały obrzydł, ze ze łzami 
w oczsch jął się użalać przed kumotrem na 
swoją nieszczęsną dolę, na ojca i matkę, a 
wreszcie na żonę, Interlokutor słuchał ze współ- 
czuciem biadającego rycerza, aż wreszcie rzecze 
doń: — Wiesz bracie eo? Oto moja żoną — 
dobra, zdrowa. Chcesz, sprzedam ci ją? — O! 
jabym chętnie kupił twoją żonkę — odpowiada 
zagadnięty — ale nie mam pieniędzy. Mam 
tylko trochę drobnych i dubeltówkę.... — Więe 
o cóż idzie ?. Przyjacielowi jam zawsze gotów 
służyć | — oświadcza posiadacz żony do sprże- 


podziwie stanął tak blisko rusztowania, że mógł 

Hie o nie uderzyć, jeden z kamerdynerów zawo- 
i łał: „Sire, prenez garde à Techafaud!: 
(Najjaśniejszy Panie, strzeźcie się rusztowania). 
| Król, usłyszawszy te słowa, zbladł śmiertelnie, 
į spojrzał po obecnych, rzucił im suche: „Że- 
gnam panów;* — wyszedł, i odtąd noga jego 
już nigdy nie postała w fabryce. 


— Rozporządzenia kolejowe dla 
| zakochanych. Jeden ze współpracowników 
| Frank. Zig. ogłasza w tejże gazecie następują- 
cy projekt do przepisów policyjnyek na kolejach 
| żelaznych: 1) Zakochani nie powinni wsiadać 
oddzielnie do wagonów, wyjąwszy wówczas, je- 
żęli jeszcze zupełnie się nie znają. W przeciw- 
(nym rezie może grozić niebezpieczeństwo, iż 
j rozdzieleni wyrządzą jaką szkodę, pociągną za 
linię alarmojącą, albo wyskoczą przez okno; 
12) Zabrania się surowo, aby zakochanym nie 
| było zbyt ciężko na sercu, głyż w takim ra- 
zie mogłoby łatwo nastąpić przeładowanie wa- 
gonu. 3) Jeżeli dwoje zakochanych siedzi w 
| jedoym przedziale, należy uważać na to, aby 
| przynajmniej jedno okno od strony wiatru było 
zamkniętem, gdyż w razie gwałtownego ozię- 
bienia wzajemnych namiętności, zarząd kolei nie 
zwraca Żadnej zgoła straty. 4) W jednym prze- 
dziale nie powinno siedzieć nigdy więcej, nad 
dwie pary zakochanych, a w przeciwnym razie 
powinna usiąść w Ś'odku jaka starsza kobieta 
i tworzyć w teu sposób antidotum przeciw nie- 
vprawnionemu zakochaniu się reszty pasażerów. 
5) Zakochani powinni strzedz się przedewszyst- 
kiem tego, by konduktorowi zamiast biletu nie 
podali w roztargnieniu ręki albo ust do prze- 
dziurkowania lub też, aby nie pojechali sześć 
mil dalej, niż zamierzyli. 6) Zakochani powin- 
ni zachowywać się w wagonie przyzwoicie i 
moralnie, Całować się wolno tylko w dłuższych 
tunelach i na chwilę przed wykolejeniem po- 
ciągu. 7) Jeżeliby w skutek jakiego wypadku 
jedna ze stron doznała jakiej szkody, zarząd ko- 
lejowy nie daje poręczenia odszukania odpowie- 
dniego wynagrodzenia, 


l 


i nieę, a nici z niego sprowadzamy ztamtąd, po- 


nosząc przytem niepotrzebnie daleki dwukrotny 
koszt przewozu. Wyroby zaś naszych tkaczy, 
ehociaż najlepsze, bez apretury, tracą wiele na 
pokupie. 

Gdy przemysł tkacki jest u nas bardzo 
rozgałęzionym i coraz więcej się udoskonala, 
mając czynną opiekę najwyższych władz, to spo- 
dziewać się można, że niezadługo doczeka się 
tak koniecznych dla swego rozwoju warunków 
jak wyrabianie w kraju przędzy. tud ież urzą- 
dzenie dobrego zakładu apretury i blichowaria, 


Składy zbożowe. 


(Z) Dyrekcya Krakowskiego Towarzystwa 
wzajemnego kredytu zwołuje na dzień 21 
b. m, do Krakowa ankietę w sprawie utwo- 
rzenia publicznych składów zbożowych, z 
prawem wydawania listów składowych, czyli 
tak zwanych warrantów. W gronie an- 
kiety zasiadać będzie delegat Wydziału kra- 
jowego, delegaci Towarzystw rolniczych 
krajowych i innych kilku instytucyj pu- 
blicznych. 

Pomysł założenia składów zbożowych 
nie nowy. Błąka się on blisko od lat pię- 
tnastu u nas, powzięty pierwotnie w łonie 
Towarzystwa gospodarskiego przez obywa- 
teli, dbałych o losy rolnictwa i handlu rol- 
niczego, nie mógł dotychczas wejść w życie, 
omimo. licznych starań i kołatania do róż- 
nych Instytucyj krajowych o zajęcie się wy- 
konaniem tego projektu, wielkiej dla handlu 
zbożowego doniosłości. Nie chodziło tyle o 
zebranie potrzebnych funduszów, gdyż te 


z światem kupieckim krząta się od lat kilku 
około urzeczywistnienia tej myśli, doprowa- 

dziwszy już do tego, że i statuta są zatwier- 

dzone i dostateczny fundusz na początek 

zapewniony, a nawet podobno przyszły za” 
rząd wybrany. Z tem wszystkiem inicyato- 
rowie ociągają się z wprowadzeniem w ży- 
cie projektu, dopóki nie będzie we Lwowic 

składów zbożowych, w słusznej obawie, aby , 
nowo otworzona giełda, nie mając podsta”. 
wy w składach zbożowych, nie doznała te-. 
go samego smutnego losu, co jej poprzed-- 
niezka przed kilkunastu laty, Od utworze- 
nia składów zawisło głównie tyle pożądane ` 
otwarcie giełdy zbożowej we Lwowie. 


Jest jeszcze jedna ważna okoliczność, 
przemawiająca za utworzeniem jak najry* 
chlej składów zbożowych. Wiadomo, jak 
wiele zależy gospodarstwu naszemu na tem, 
aby dostawy ziemiopłodów dla e. k. armil 
odbywały się nie za pośrednictwem liwe* 
rantów, leez wprost z pierwszej ręki. Otóż 
słusznamu temu życzeniu, pomimo najszezer 
szej życzliwości dla kraju, nie zawsze mo‘ 
że zadosyć uczynić Ministerstwo wojny! 
powołane czuwać nad należytem zaopatrze” 
niem armii. A przyczyną tego jest często” i 
kroć to, że nie znajduje nagromadzone > 
odpowiedniej ilości zboża, aby można SIĘ 
od razu przekonać » jego dobroci, i być 
pewnym , że się ma zapewniony zapas p0 
trzebny. Zaradzić temu mogą najskutecznić 
tylko składy zbożowe, w których będzi 
można zawsze znaleść dostateczną il 
zboża , odpowiedniego warunkom dostaw] 
Tym sposobem składy zbożowe przyczy”, 
się do spełnienia gorących życzeń K* 
w tym kierunku, a jest to wzgląd waż”: 
który za ich jak najrychlejszem wpro”* 
dzeniem w życie silnie przemawia. 

(Dokończenie nastąpi.) 


— 


Sprawozdanie tygodniowe z obrotu 
handlowego *). 


Lwów, 17 września. 


P (8. 0. 8.) W międzynarodowym handlu 
te paski nie zaszła niestety Żadna zmiana na 
A j ą giełdach zbożowych podaż przewyź- 
n i pyt — kupey i młynarze wstrzymują 
$ 00 znaczniejszego zakupna — powszechna 
Prawie rezerwa kupujących jest cechą wszyst- 
kich prawie targów. W An lii zyniły si 
do osłabienia tendencyi i + y się 
cy, Sprzedaże przymusowe skł A, gen. pszen 
lu, które nagrom«dzone w k M Mer po- 
znanych spółek w Chicago i sg e: ekulacyi 
upadłością ich uległy egzekucyi. © a. 7 
dzi 6 U J. Jemy wpraw- 
zie wyrównały się już do dawniejszej 
s i p 2 sia jednak tendencya. We M. 
cyi brak wody zmusza i a 
produkcyi "a po OT 

Na targach w Belgii i Holandyi 
był słaby, podaż gsyjska i MAĆ A 
znaczną. W Niemczech oczekiwano podwyższe- 
nia cła ochronnego, a przekonanie, że nieba- 
wem to nastąpi, nadawało spekulacyi w Berlinie 
i w miastach portowych bałtyckich pewne u- 
stalenie. Państwo niemieckie stało się przemy- 
słowem, rolnictwo krajowe nie wystarcza już 
na wyżywienie ludności, pomimo że daty sta. 
tystyczne lat ostatnich wykazuje postęp rolni- 
czej produkeyi. Ilość importowanego zboża jest 
wprawdzie nie bardzo znaczną, ale fakt, że im- 
port jest koniecznym i że ze wzrostem ludności 
zwiększać się będzie, jest również stwierdzonym 
przez daty statystyczne, Handel niemiecki za- 
tem oglądać się będzie zawsze na targi ościen- 
ne — a chwila, w której spodziewa się pod- 
wyższenia cła, nadaje impuls śmielszej speku- 
lacyi ku wczesnemu zaopatrzeniu się w towar 
zagraniczny. Takie było dotychczasowe usposo. 
bienie targów północno-niemieckich — gdy na- 
raz półurzędowa Post występuje z twierdze- 
niem, że eła ochronne na zboże mają swe 
niekorzyści, i że ze względów socyalnych i po- 
litycznych należy bardzo starannie zastanowić 
się nad następstwami społecznemi ich działą- 
nia, Bnuncyacya ta, półurzędowa, wyrodziła no- 
wy zamęt w zapatrywaniu giełd, nikt nie wie 
jak ostatecznie rozwiązaną zostanie, podniesiona 
przez stronnictwo agrarne, kwestya podwyższe- 
nia cła, a spekulacya importowa ustaje, 

Na targach przedlitawskich wystepuje a;i 
na podaż węgierska, mianowicie i UN 
Niższej Austryi, Morawii i Czechach, a w ' 
na targach naszych krajowych jest ona nA 
obok obfitej podaży naszych kraj uk 
tów, Ek b y rajowych produk- 
zyi * Ah NA zboża do Szwajca- 

ą arulańską, Dunajem do południo- 

wych Niemiec M do krajów włoskich io sięga 
szych, przytłumia zatem ruch 

e skiemi cenami, po których 
i morawskiej Vegierska na tar- 

„Okoliczność ta ma dl 
wielkie zuaczenie, gdyż c handlu naszego 
były w ubiegłym sezonie głów orony czeskiej 
biorcami. Międzynarodowy Bb agy al- 
ty w bieżącym tygodniu we Lwe owy, odby- 
niósł handlowi większego ona mie przy- 

Trzeba przyznać, że komitet ur dzając 
uczynił ze swej Strony wszystko, aby MA 
stosunki tegorocznej produkayj krajowej s Sta- 
rannie zebrane daty świadczą, żę statystyka rol- 
nicza U naB postępuje z każdym rokiem, świa- 
doma wielkiego znaczenia jakie ma dla rolni- 
ctwa i handlu. > 

Do sprawozdania o wyniku żniwa w Ga- 
i dodano wyjaśnienia konsulatów austro-wę- 
gierskich, dotyczące zbiorów na Podolu, Wo. 
łyniu, Ukrainie, w Multanach i Wołoszczyźnie 
Handel zbożowy rumuński nie będzie prawdo- 
podobnie konkurował na naszych targach, na 
tomiast konkurenoya Podola i Wołynia e. 
ścieśniać znacznie eksport nasz do Czech i Mo. 
rawii — jeżeli w następstwie spodziewanego 
polepszenia Się stosunków miałby się rozwinąć 
ku czemu przynajmniej teraz nie ma widoków, 
Uczestnictwo zagranicznych kupców na targu 
międzynarodowy m było bardzo słabe, a tran- 
gakcye zawarte również nie liczne, chociaż o. 
bok zgłoszonych do sekretaryatu zawierano jak 
zwykle układy zakulisowo. Wystawa chmielu, 
gdyby w tym roku tak jak w poprzednim zo- 
stała urządzoną i z targiem połączoną, oddała- 
py niezawodnie produkcji krajowej większe, niż 
w roku zeszłym, usługi. Transakcye chmielem 
tamowała na targu zmowa maklerów z kupca- 
mi, skutkiem której ceny chmielu nie dosięgły 
tej wysokości, jaka zdaniem naszem, odpowia- 
dałaby obecnym stosunkom handlu i jakości 0- 
ferowanego produktu. 

Okazy pszenicy krajowej, na targu 0- 
ferowanej były piękne i to tak banatki, jak 1 
innych gatunków. — W transakcynch zawar” 
tych płacono za 100 kilogramów od zł. 670 
do zł. 6'90 

Za żyto, oferowane n » 
w pięknych gatunkach płacono za 10 
4:50 do 4:75 zł, 6 

Nie brak też było pieknych gatunków 
jęczmienia, mianowicie z ziemi. Sokalskiej. 
Ogólne stosunki handlu sprzyjają W bieżący ih 
sezonie gatunkom browarnym, poszukiwanyti pÀ 
głównych targach austro- węgierskich dia; bro- 
warów i na eksport, chociaż po Znacznem x 


licy 


a targu, również 


0 klg. od 


*) Przedruk wzbroniony. 


nna r EE Enny ww 


heza ujacem ożywieniu zaznaczyła si 
ca e o o Większą część oferowane. 
go jęczmienia stanowiły jednak gatunki pośle- 
Rye 7 których chyba gatunki gorzelniane 
mają widoki odbytu, gdyż obroczne dla niskich 
cen owsa, żadnego nie mają uwzględnienia. 
Owies oferowano w rocznych gatunkach, 
zakk szampańskiego, alpejskiego i inne 


były wcale piękne. 


Sbiorów tegorocznych Europy popyt silniejszy 


: : dnienie, obecnie 
za miałby zupełne uzasa jiis 
jednak odbyt na targach jest słaby, a mniema- 
nie o wielkich zapasach zeszłorocznych, zda- 
niem naszem bardzo uszczuplonych, działa na 
zniechęcenie kupców. d 

Rzepak płacą w Pradze dotąd nie wy- 
zi A 11:50 zł., — we Lwowie do zł, 


A: Koniocye, owe rwona, jak również 
OR e była na targu wcale ofe- 


i tymotka ni 
‘miol płacono do zł. 65. — Partya 
hare AGE zakupnioną została do Ma- 
ryenbadu po cenie 24. 


—_7 Lwowskiej Izby YB od- 
i ujące pismo: skutek rozpo- 
Nowe “k. Ministerstwa handlu, wcią- 
gnięto także Włochy do zakresu „działania biu- 
ra informacyjnego dla importu i eksportu, U- 
rządzonego przy Izbie handlowo -przemysłowej 
w Wiedniu. PP- kupcy i przemysłowcy zatem, 
którzyby zasięgnąć pragnęli informacyi o sto- 
sunkach we Włoszech, mogą obecnie udawać 
się w tym celu do biura informacyjnego w Wie- 
dniu. które zapewnione ma najgorętsze popar- 
cie wszystkich c. k. konsulatów. 


16 września 1887. 


Lwów, dnia 
Prezydent : Sekretarz : 
Simon 1 P Bodyńskt m. p. 
k radca 088. 

x Generalna dyrekcya kolei pań- 


ydała odezwę do kolei prywatnych 

ie regulacyi kartełów, osobliwie w Ga- 
lie ar rosita zarządy tych kolei na konfe- 
kaja na początek października. 


stwowych w 


kolej OE acne 
A > b. r. na swej linji 83.908 os i 

z siea towarów, z% C0 pobrała 191.615 
zł, czyli 381 zł. z jednego kilometra. W roky 
1886 wynosił dochód w tym miesiącu 103.772 
zł. czyli 389 2ł. z jednego km., okazuje się tedy 
ubytek dochodu o Ż'1pre. 
Od 1 stycznia do 
wynosiły ogółem dochody 789.486 złr. 
2957 zł, z jednego kilometra — podozas 
w roku ubiegłym tylko 660.494 zł. tj. 
zł. z kilometra. W siedmiu tedy pierwszy 


j. gal. wes: 


końca sierpnia b. r. 
czyli 
gdy 

2474 

ch mie- 


siącach b, r, pobrano ogółem o 19.5 procent 
więcej, niż w tym samym okresie roku ubie- 
głego, 


xw Targ zbożowy.”*) Dnia 17 września 


z. 
Lwów.Za 100 klg. Pszenica czerwona 6:25 


1887 


do 690 Pezenica białą ——— do ——. Esze 
nioa kółia zg, ROSZ: Żyto 450 do 5—. 
Jęczmień browarny 4 ib. Jęczmień na pa- 


ok 4o d0—— Owies 3-40 do + —. Groch do 
PARE —— do 5'00. Groch na paszę —'— 
= 50. Kukurudza —'— do b 50. Hreczka 
45 — do 550. Koniczyna czerwona 35'— do 
650. Tymotka —- — du ——. Fasola —*— do 
Rzep; Bob —-—. do ——. Wyka —— do 450 
y- 9.20 do 9-75. Spirytus —— do —'—. 
4.25 gy AEBOPOl, pszenica 6'15 do 6775, żyto 
owies Pm 70, jęczmień browarny 4— do 9'19, 
4:85 40 do 3:95, groch 450 do 7—, wyka 
lo ai 440, rzepak 9-— do e- 
- _ —; koniczyna czerwona 80°42 do 
RR białą ae g jen koniczyn 
ido e 
odwoloczyska, pszenica RE 
j do 4: ; ie 4* 
az 0 (A W 425 do 650, 
rf a 8:50 do 4-50, rzepak n. 9— do 9:50, 
do e. gia do —-— koniczyna czerwona 28'—, 
nicz o koniczyna biała 87*— do 50'-—, ko- 
"aa Szwędzką do ——» żyt 
w, pszenica 6'70 do 7:15, żyto 
wozach do 6:45, owies 
475 do 7—, wyka 
10:—, inianka —— 
wona 35— do 46'—, 
do 55—, Koniczyna 


a szwedz- 


P 6:— do 6:60 
żyto 4 46 


Jaros R 

4:60 do gl" 

3:65 do Japa 
y 1 

n +75, rzep 


, groch 
k ak n. 9-— do 
koniczyna TEA 50 4 
szwedzką __.___ do AR 
Wszystko za 100 kilo netto bez worka, 
Jhmiel od 40— do 60— zł.za 56 ki 
lo, loco Lwów, bez odbiorcy. 
pią, TY GER 5 
ilo, 


5 zł. za 56 


Okowita gotowa za 10.000 liter pre. loco 
Lwów 26-— do 2650 zł, 

Chmiel więcej poszukiwany. 

Brak eksportu. Usposobienie mdłe. 


* Na drugi międzynarodowy kon- 
gres kolejowy w Medyolanie, który trwać 


*) Przedrak wzbroniony. 


— W ogólnych stosunkach | 


4 
n 


t; 
będzie od dnia dzisiejszego do 25 b. m. wyje- 
| chali pomiędzy innymi: ze strony austryackiego 


| Ministerstwa handlu, inspektor generalnej in- 
spekcyi austryackich kolei państwowych p. Le 
ber; ze strony kolei Karola Ludwika, generalny 
dyrektor, bar. Sochor, ze strony lwowsko-czer- 
niowieckiej kolei, członek zarządu Ziffer, radca 
rządowy Kiihnelt i inspektor Schlosser. Z War- 
| szawyudali się na kongres pp. : JanBloch, prezes 
kolei Twangrodzko - Dąbrowskiej; Władysław 
Kozłowski, dyrektor kolei Warszawsko- Wiedeń - 
skiej; Leon Gnoiński, dyrektor kolei Nadwi- 
ślańskiej; Feliks Rycerski, inżynier kolei War- 
szawsko- Wiedeńskiej, oraz Murcin Paszkowski, 
naczelnik wydziału mechanicznego kolei Nad- 


wiślańskiej. 


! 


| 


— Nabiał Ameryki Północnej. Ilość 
krów dojek w Stanach Zjednoczonych oblicza 
Nowo-yorski Herald na 21 milionów (r. 1875 
podawano ilość na 11 milionów). Każda krowa 
daje rocznie w przecięciu po 250 galonów, t. j- 
po 18.248 litrów, czyli łącznie 7850 milionów 
galonów, t. j. z górą 278 milionów hektolitrów. 
Z tego 4000 milionów galonów idzie na masło, 
a 700 milionów na ser, reszta spożywa się ja- 
ko mleko, Dla porównania zestawiamy, że w r. 
1880 w Austryi samej było bydła rogatego 
(wraz z cielętami, jałownikiem i wołami) ogółem 
6,584.077 sztuk, a mleka udojono (od krów, 
owiec i kóz razem) 42,852.800 hektolitrów. 
Masła wyrobiono w Ameryce 1350 milionów 


cetnarów metrycznych, W Austryi za$ wyrobio- 
no masła 621.420 cetn, metr. Wspomniany 
dziennik oblicza, że wartość wyrobionego masła 
i sera, podana na 20 milionów dolarów, wy- 
nosi więcej niż wartość zbioru pszenicy, a rów- 
na się prawie wartości zbioru żyta, które na- 
leży teraz do najcenniejszych ziarn u fermerów. 
Po obliczeniu wartości bydła i produktów rol- 
nych, dochodzi dziennik do wyniku, że w Ame- 
ryce Północnej rolnik jest najważniejszą pod- 
stawą narodowego dobrobytu, chociaż przemysł 
olbrzymi i handel rozległy swoim rozgłosem zaj- 
mują miejsce pierwszorzędne, 


Rybołówstwo na Kamczatee. Pan 
Bałabanow, przyrodnik rossyjski, twierdzi W 
Petersburgskich Wiedomostiach, że na po- 
brzeżach Kamczatki poławiają rocznie około 
3,000.000 sztuk rozmaitego gatunku ryby Wsza- 
kże więcej niż 1,00.000 sztuk ryby idzie na karm 
dia psów. 


OSTATNIA POCZTA 


Rudolf wy- 
Wiednia do 
ne manewry 
oczną się W 
Pana na 


Najd. Cesarzewiez 
wyjeżdża dzisiaj lub jutro Z 
Dewy na wielkie skombinowa 
VII i XII korpusu, które rozp 
poniedziałek, w obecności NaJ]. 
przestrzeni Dewa-Broos-Hatszek. ia 

Najd. Arcyksiążę Rainer udał się 
przedwczoraj na manewry do Dewy. i 

Najd. Arcyksiążę Jan wyjechać za 
ezterotygodniowym urlopem do Anglii 

Najd. Arcyksjężna Jzabeta 
Małżonka Najd. Arcyksięcia Fryderyka, W, 
wiła w nocy z 14 na 15 b. m. Córkę: | 3e. 
nowonarodzonej Arcyksiężniezki odbędzie fio 
za tydzień, w Preszburgu. Funkcję 5 kę 
chrzestnej obejmie księżna Ludwi 

arska. i 
Królowa serbska Natalia przy- 
była przedwczoraj po południu, z Pen do 
Wiednia, była na przedstawieniu w teatrze 
nadwornym, poczem powróciła do Baden. 


un 


Fremdenblatt donosi: Dla p. Ministra 
Spraw zagranicznych hr. Kalp hę A go, 
przygotowano na Czas od 28 do 25 b. m. 
w Koloszwarze (Klausenburg) pomieszkanie. 
P. Minister przybędzie na Najw. Dwór praw- 
dopodobnie w sprawie ułożenia tekstu wę- 
gierskiej mowy tronowej. 

P. Minister hr. Kalnoky przybył 
przedwczoraj wieczór do Friedr ichs- 
ruhe. P. Ministra powitali ks. kanclerz , 
hr. Herbert Bismarck i dr. Rottenburg. 


O przyjeżdzie cara do Szeze- 
cina nie ma już mowy. Pewna osobistość 
z kół dworskich oświadczyła koresponden- 
towi wiedeńskiego Fremdenblattu, iż cesarz 
Wilhelm zaprosił cara , monarcha rossyjski 
jednak zastrzegł sobie, iż o ostatecznej de- 
cyzyi zawiadomi cesarza dopiero na 24 go- 
dzin przed wyjazdem z Kopenhagi. Ta 
sama osobistość wyraziła mniemanie, iż nie- 
przybycie cara dotknęłoby niemile niemiec- 
kie koła dworskie. 

Na uczcie wyprawionej w Szczecinie, 
przez prowincyonalne stany, odpowiedział 
cesarz donośnym głosem na przemowę pre- 
zydenta sejmu prowincyonalnego, podniósł 
wierność Pomorza i wychylił toast za po- 
myślność tejże prowincji. P 


funtów amerykańskich, t. j. przeszło 6 milionów | 8 


Preliminarz budżetu, przedło- 
żon bawarskiej Izbie poselskiej, 
wykazuje nadwyżkę wydatku o 15 milionów 
marek; z tego 5'/4 mil. więcej niż prze- 
szłego roku na cele powszechne cesarstwa. 
Dodatki matrykularne będą także raczej 
większe niż je przewidziano i naznaczono 
je w preliminarzu W kwocie 81'/, mil. 

Minister skarbu przemawiał gorąco za 
przystąpieniem Bawaryi do wspólnej usta- 
wy 0 podatku spirytusowym już od Jgo pa- 
dziernika, do czego wszystko jest już przy- 

otowane. Bez tego podatku od spirytusu 
nadwyżka wydatków musiałaby być pokry- 
ta podniesieniem podatków o pięć od sta. 
Zarezerwowane prawo podatku od piwa mą 
być i nadal utrzymane. 


7 Berlina donoszą, iż niemiecka rada 
związkowa otrzymuje z najrozmaitszych 
stron przedstawienia przeciw projektowi 
przepisów wykonawczych dv ustawy o po- 
datku gorzelnia ny m. Ostatniemi dnia- 
mi liczni fabrykanei spirytusu w Poznaniu 
i Wrocławiu nadesłali memoryały, w któ- 
rych starają się przekonać, iż przyjęcie 
w całości projektu zadałoby cios dotkliwy 
produkcji i handlowi. 


Z kół rumuńskich piszą do czernio- 
wieckiej Gazety Polskiej, iż zamknięcie 
ranicy austryackiej coraz dotkliwiej 
czuć się daje stosunkom ekonomicznym 
Rumunii, a już najwięcej stanowi rolnicze- 
mu. Głośne skargi słyszeć się dają zaró- 
wno ze sfer handlowych, jak i przemysło- 
wych, atoli najgłośniej żalą się, bo też i 
najwięcej cierpią, rolnicy. Najbardziej gnę- 
bi ich brak taniego i zapewnionego kredy- 
tu, skutkiem czego nawet w latach uro- 
dzajnych mnóstwo ludzi pada ofiarą zadłu- 
żenia. Jak wielkiem jest to złe, można się 
przekonać ztąd, iż zesłoroczne żniwo dobrze 
wypadło, a mimo to na nieruchome mająt- 
ki zaciągnięto w tym czasie nowych dłu- 
gów w ogólnej sumie 604.228 franków. 


List korespondenta watykańskiego do 
Politische Correspondeng nazywa zupełnie 
bezzasadnemi pogłoski , jakoby Papież 
wpływał w jakikolwiek sposób na załatwie- 
nie sprawy bułgarskiej. 


Głosy prasy franeuskiej o piśmie hra- 
biego Paryża, mnożą się 1 świadczą 0 sprze- 
czności nie tylko zdań, ale i tych, którzy w 
pierwszej chwili ze stanowczością twierdzili, 
że akt ten nie zawiera nic uwagi godnego, 
nie takiego. coby mogło naruszyć sumienie 
republikańskie. Już sama dyskusya w całym 
obozie republikańskim jest wymownem świa- 
dectwem, że nie tak się rzecz ma, jąk mnie- 
mał Temps, który twierdził, że głos ten nie 
zrobi żadnego wrażenia. W dziennikach z 
dzisiejszej poczty, znajdujemy liczne relacye 
telegraficzne o zapatrywaniach rozmaitych 
frakeyj francuskich na manifest. — Rządo- 
we koła republikańskie mniemają, że in- 
strukcya ogłoszona została głównie w tym 
celu, żeby skłonić bonapartystów do porozu- 
mienia się z rojalistami. Rząd oświadcza nad- 
to, że manifest nie zmienia wprawdzie sy- 
tuacyi, ale że w razie, gdyby na podstawie 
tej usiłowano rozpocząć propagandę, wy- 
stąpiłby z bezwzględną surowością. — Ra- 
dykalna frakcya odszukała natychmiast przy- 
czynę ogłoszenia w tej porze, manifestu. 
Twierdzi mianowicie, że Orleanie dla tego 
ośmielili się podnieść głowę, ponieważ rząd 
paktuje z prawicą. Jedyne ubezpieczenie, 
przeciw temu, widzą w skoncentrowaniu re- 
publikanów. Ci sami więc, którzy w jednej 
i tej samej chwili popierają anarchię i pod- 
żegają przeciw władzy umiarkowanej repu- 
bliki, nawołują do koncentracyi, do skupie- 
nia, a wobec tego nie można twierdzić, że 
głos pretendenta francuskiego przebrzmiał 
bez wrażenia, 


Niezwykle długa angielska sesya par- 
lamentu została nakoniec zamknięta. Trwa- 
ła ona ośm miesięcy, gdyż rozpoczęła się 
dnia 27 stycznia. Przez cały ten czas zaj- 
mował się parlament wyłącznie prawie Ir- 
landya. Ferye rozpoczynają się znowu dla 
obozu liberalnego pod hasłem agitacyi dla 
Irlandyi. Posłowie stronnictwa liberalnego 
wyjeżdżają do Irlandyi i miast angielskich 
i zwołują zgromadzenia, ażeby propaganda 
nie spoczęła ani na chwilę. 


ż „U z Filadelfii donosi pod dniem 
49 0. m.: £ powodu obehodu stuletniej 
rocznicy ustanowienia amerykańskiej ki 
pa cy. , urządzono wczoraj pochód tryum- 
alny, który przedstawiał postęp w dziedzi- 
ze przemysłu i sztuki w przeciągu 100 lat 
ady pochód przechodził przez Broadestret. 
zawaliła się trybuna „na której było wiele 
į ludzi, Nikt jednak nie został uszkodzonym. 
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Budziejowice, 17go września. 
W wyborze na posła do sejmu zo- 
stał wybrany niemiecko liberalny kan- 


—— | dydat, Schier, 1363 głosami, przeciw 


czeskiemu kandydatowi, Zatka, który 


Kraków, 17 września. (Tel. pryw.) | otrzymał 1046 głosów. 


Arcyksiąże Karoł Ludwik przyje- 
dzie dziś do Krakowa, o pół do ciej, 
po południu. Na dworcu kolejowym, 
między innymi, powitają Jego Ces. 
Wysokość prezesi wystawy: Artur 
hr. Potocki i dr. Szlachtowski; dalej, 
prezesi honorowi: Włodzimierz hr. 
Dzieduszycki, Jan Matejko, 
Sapieha ii wice-prezesi, obecni w Kra- 
kowie; dyrektor wystawy, dr. Fau- 
styn Jakubowski, sekretarz Zawiłow- 
ski; wszyscy w gali. Po południu 
zwiedzi Najdost. Arcyksiążę wystawę. 


Dewa, 17 września. 


i iżgo korpusu były ruchy obustron- 


nych, przednią straż W DU: A "| donosi, że car wyraził ponownie ży- 
gad kawaleryi, przyczem przyszł0 Ko- | gzęnie spotkania się z cesarzem Wil- 


ło Piski do pouczającej i zajmującej 
potyczki. Siódmą brygadą kawaleryi 
(korpus zachodni) dowodził generał- 
major Varga, 12 brygadą (korpus 


wschodni) generał-major Schónfeld. jsarz Wilhelm był obecnym na 
Potyczka została, przez wykonaną w j wczorajszych manewrach od w pół 
czas akcyę pomocniczą 23go batalio- | do i 

nu strzelców, rozstrzygnięta na ko-| Przypatrywał on się z powozu mane- 


rzyść korpusu wschodniego. 
Najjaśniejszy Pan pochwalił wszy- 
stkie oddziały wojska, a szczególniej 
23ci batalion strzelców i trzeci bata- 
lion pułku Nr. 11, z powodu nad- 
zwyczajnych marszów, jakie wykona- 
ły, i szybkiego, poprawnego wystą- 
pienia na pole walki w potyczce. 


Wiedeń, 17 września. (7el. pryw.) 
Najdost. Arcyksiążę Karol Lu- 
dwik wyjechał pospiesznym pocią- 
giem do Krakowa, celem zwiedzenia 
wystawy. 

Wiedeń, 17%;września. (Tel. pryw.) 
P. Minister Gautsch przybędzie na 
wizytacyę szkół 6 października do 
Lwowa. 


Wiedeń, 17 września. (Tel. pryw.) 
Sesya Rady państwa rozpocznie 
się koło 12 października. 

Wiedeń, 17 września. Podróżnik 
afrykański dr. Hołub przybył tu wczo- 
raj wieczór, oczekiwany i sympatyez- 
nie powitany przez kilka deputacji i 
wielkie rzesze ludności. 

Peszt, 17 września. (Telg. pr.) 
Monument Deaka zostanie uroczyście 
odsłonięty 29 b. m.; niektóre dzienni- 
ki donoszą, że Najj. Pan będzie obe- 
eny przy uroczystości. 


Adam ks.| powrocie z Kopenhagi. Spotkanie 


Szczytem; w niedzielę wieczór już 
rozpoczętych wczoraj manewrów 7go | Szczecin. 


Berlin , 17 września. (Tel. pryw.) 
Podczas, gdy wszystkie dzienniki u- 
ważają zjazd za nie doszły, utrzymu- 
je dzisiejsza Voss. Ztg., że zjazd od- 
będzie się. Car oświadczył, iż chce 
zjechać się z cesarzem Wilhelmem 


Się ma nastąpić w Świneminde, nie 
daleko Szczecina, Doniesienie to jest 
w sprzeczności z oficyalaą depeszą 
z Kopenhagi, wedle której car ma w 
niedzielę zabawić jeszcze we Fredens- 
borgu, podczas gdy cesarz Wilhelm 
opuszcza 


Berlin, 17 września. Voss. Zty. 


helmem przy sposobności swego po- 
wrotu z Kopenhagi. 


Szczecin, 17 września. Ce- 


1istej do kwadrans na szą. 


wrom i rozkazywał przywoływać do 
siebie pojedyńczych generałów. 


Rzym, 17 września. Od 12go 
do 15go b. m. zaszło tutaj 56 wy- 
padków cholery, w Mesynie 
zaś od zeszłej soboty do 15go b. m. 
253 wypadków. 


Londyn, 17 września. Parla- 
ment został wczoraj odro- 
czony mową tronową. 


Orędzie królowej podnosi, iż sto- 
sunki W. Brytanii do mocarstw za- 
granicznych są jak najprzyjaźniejsze, 
wyraża nadzieję, iż w sprawie pół- 
nocnej granicy Afganistanu powiedzie 
się zawrzeć z Rossyą konwencyę, która 
przyczyni się potężnie do utrzymania 
w Azyi środkowej trwałego pokoju i 
wypowiada w końcu oczekiwanie, że 
z pomocą uchwalonych ustaw będzie 
można utrzymać w Irlandyi spokój i 
porządek. 


Londyn, 17 września. W pobli- 
żu Doncaster zderzyły się wczo- 
czaj dwa po cig gi spacerowe. Wśród 
katastrofy utraciło Życie 20 podró- 
żnych a 70 zostało ranionych. 


Konstantynopol, 17 września. 
Vulkovic uwiadomi wczoraj W. Por- 
tę, że rząd bułgarski zabronił wy- | 


dawania dziennika ruszczuckiego Buł-| się Budapeszt: Pezeniea na jesień 
gar, wytoczył wydawcom  proces| 668 do 6.70 zł Berlin: Pszenisa żółź 
sądowy i zasuspendował prefekta ru-|ta (us sierpień) 14675 do —-—, żyto 
szczuckiego. Odpowiedź Niemiec, czy | —— m. spirytue 66.60, rzepakowy olej — — 
to zadośćuczynienie jest dostatecz- Paryż: masa 47,75 kilogr —:— olej 
nem, spodziewaną jest jutro. „rzepakowy -—*—, fr, spirytus —*——-*- 


„meza 


Monachium, 17 września. Izba ! 
przekazała przedłożenie o podatku: 
od alkoholu osobnej komisyi. 


Odpowiedzialny Redaktor Adam Krechawiacki 
=r: ——— 


| Nadesłane. 
| 
| „JBDr EE  $TMIEGES=GI=. 


Telegrafowany kurs wiedeński. lekarz cho ób wenerycznych i skórnych, ordynuje 
! odg. 2 do 4, ulica Batorego (Halicka) Nr. 11. 
666 


Wiedeń, 16 września 1887, godzina 1 g 
min. 45. Aip. Tow, górn. 20:75 Weg. akcye | z a 
kredyt. 25550, Akcye anglo austr. 111-50, Ak ! Wszech nauk lekarskich 


oye banku Union 20075 Akcye kolei Karola | Dr, Józef Gracka 
Ludwika 212'25, Akcye kolei północnej 25850 ' 
Akcye kolei południowej 8150, Akcje kolei | 
Alföld 188:50. Akcye kolei Elżbiety 228,10 | 
Akcye kolei Lwowska - Czerniewieckiej 223:50 
Akcye kolei węg. północno wschodniej 164,—, 
Wiedeńskie losy 180*—, Akcye kolei Rudolfa 
—*—. Akcye kolei Albrechta  —-—-, Węgier: 
skie obligacye państw, w złocie ~=, - Galicyj- 
skie obligacye ndemnizacyjne 104.25, Losy regu- 


sekundaryusz szpitala powszechnego 


ul £yczakowska ł. 19. A. 
ord. od 3—5. 


` oz 
WINO CHASSAING z Pepsyną i Diastazą 
czynnikami natural. i niezbednemi dla tunkeyi trawienia 

W 1864 r. o Winie Chassaing_ 
złożono bsrdzo pochlebny raport paryz- 


EA 3 kiej akademii medycznej. — Od tej chwi- 
lacyi Cisy 128*25 Losy tureckie ——, 4'/, Wẹ- Ji produkt ten dopadł, nagrody Daer 
gierska renta złota 100,20, Akeye związkowego sze na wszystkich wystawach — gdzie się 


barku 9225, Akeye banku obrotowego 228 50, 
Akcye kolei państwowej —,—, Rubel papiero- 
wy 1'11*50. Węgierskie losy 122:50, Marka 
niemiecka ———, kole) Karola Ludwika — — 
akcya tytoniowe —'—, Akcye Banku dla 
krajów  Koronuych 227 —, -—  Usposobienie 
słabe. 


znajdował. W r. 1883 rada złożona z nezonych 
sędziów na wystawie prodnktów farma- 
ceutycznych w Wiedniu, przyznała mu dy- 
plom na medal złoty. Kilka miesięcy znale- 
dwie, jak otrzymał znowu taką samą nagro- 
dę na wystawie w Kalkucie w Indyach. 
„Wszędzie to wino jest dziś znane i ce- 
nione w leczeniu organów trawienia, 
gastralyii, boleści żoladka, trud- 
Wiedeń, 16 września 1587, godzina 5, mego powrotu do zdrowia, utra- 
mint _ 5. Mago kielriowe Angio- ty sil i apetytu, upośledzionego 
Austr. ——, Unionbank ——*—., Kolej Karola aden Li (dyspepsyi) 
Ludwika —,—, Południowa —'—, Renta > PAZ EA apa r 
papierowa —.—, Galic. listy zastawne —'— 
Galicyjskie obligacye indemnizacyjne i 
Galicyjski bask rustykalny —*—, Losy z roku, 
1888 —-*-—, Napoleondor —,—,— Rubel pa- 
pierowy —-——, 


Wiedeń, 17 września 1887 r. godzina 
10 min. 30. Akcye kredytowe 28180, Anglo- 
Austr, —'—, Unionbank 210.—, Kolej Karola 
Ludwika 212-25. Południowa —'—, Renta 
papierowa —,-— 59], Galic. hip, listy zastawne 
96:50 Galie. oblig, indemn. ——*—, do —— 
41/9], listy zastawne banku krajowego 
4:/,9/, pożyczka krajowa z 1888 roku —-—- 
Napoleondor 9.95.50 Rubel papierowy —'—. 
Usposobienie mocne. 


TEGO 


TON 


najobficiej 
alkaliczna woda mineralna 


SZGZAWIOWA 


napój oszeźwiający stołowy, 
„kuteczay bardzo ma Kaszel w ohorekach 
szy! katarach żołądka | ppoherza. 


Henryk Mattoni, Karlsbad i Wieden. 


. 
—' m 


Przyjechali do Lwowa 
dnia 17 września 1887. 


Telegramy zbożowe z dnia 16 września Hotel George'a 


1887, Wiedeń: Pszenica za 100 kilo Pp. W. Witosławski z Wełdzirza, ke. 
— — do — — złr, żyto —-— do —'-— zł, 8. Świdrygiełło: Świderski z Pukiewicz, B. 
jęczmień -—'-— do —'— ułr., kukurudza —-— ' bor. Popper z Wygody, J. Pienczykowski Z 
od —'—, W, owies —*—, do ——; okowita | Tarnopola. Hotel Europejski 

W A N 2 i uropejski. 
per 10 oog AA b p~” = 26 Pa f Pp- S. Wybranowski z Kimirza, F.. 
Szozecin: Fszeniea —.—, rzepik —— Sozański z Wolicy, L. Krieser z Wygody, 
spirytus —— kukurudza —*— Kolonia -—*— dr. Kirsch z Kołomyi, J. Beker z Wiednia, 
rsepak —— do —— zł., 100 kilogr. na wio dr. M Frachtenbere z Kołomyi 


Cennik Iwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 16 września 1887 

płacą żądają 

walutą austr, 

złr. et. zir. ct. 


i. Akcye za sztukę. 


Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m. K. „ł2lt 75 214 75 
Kol. lwow.-czer.-jas. po 200 zł. wa. S|223 z5 226 25 
Banku Lip. galic. po 200 zè. w. s. 57280 —- 285 — 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a -4]211 — 215 —- 
2, List. zast. za 100 zł. -J 
Banku hip. galic. 6 pr. w. a. *|— — —— 
= a » pr. w. 8 99 70 100 70 
z 7 n 5 pr. w.a wy 
losowane z 10 pr. premią . . X8103 25 104 25 
Banku kraj. 4*/, pr. w. 8.108. 511. 4 95 50 96 50 
Tow. kredyt. galic. 5 pr. w. a. 'S]101 — 102 — 
z A 4 pr, w. a. 2] 96 — 97 — 
$ A „ 5pr. los. w 371. z 101 — 102 — 
Tow. kred. gal. 4 pr. wa. los &1"/4 l. 92 75 93 75 
A p K's pre. a n D3 SE 98 235 99 75 
AE CZP 93 25 93 25 
sty dłużne g. Z.kr. wł. (dawaiej © 
Lig O 3 pr. w. 8. w likwidacyi e 49 52 — 
Listy dłużne g. Z. kr. wł. (dawniej 
5 pr.) 2"ją pr. W. 4. W likwidacy! 43 46 = 
3. tety dłużne zB 100 zł. 
Ogólu. rol. kred. Zakładu dla Gal. 
i Bukow. 6 pr. los. w 15 lat. = == 
4, Obiigi za 100 zł. 
Ivdemniz. galic. 5 pr. m. k. 104 25 105 25 
Oblig. Komunale gal. Zakł. kred. 
włościańsk. (dnw. 6 pr.) 3pr.wa. J100 — 101 — 
Obligi komunalne Banku krajo- 
wego 5. pr, w.a. I emisyi . . | i 
Połyczki kr. z r. 1873 po 6 pr. wa. [i03 20 105 50 
Poży”zki kr. z r. 1883 po4*/, pr. wa. 94 50 96 50 
5. Lesy miasta Krakowa . . 11875 2075 
> „ Stanisławowa 30 — 3% 50 
6. Monety R 
Dukat holenderski ć 5 81 591 
Dukat cesarski . . . 600 587 597 
Napoleondor TIE 990 10 — 
Półlimperyał . . . « . 10 24 10 34 
Rubel rosyjski srebrny 140 1 SA 
~ A papierowy 1 10, i 12!ją 
100 mazok niemieckich 61 35 6195 


Kurs giełdy wiedeńskiej. © 
z dnia 15 września 1887 
1. Oług państwa. 


Jednolity dług państwa w banknot. 
maj-listopad . « . . . . i « 


płacą żądają 


31.45 81.30 


luty-sierpień . o - « . ... 81.16 81.30 
Jednolity dług państwa w srebrze. 

styczeń-lipiee "NET 82.65 82.85 

kwiecioń-październik . . . 82-70 82.90 


Losy z roku 1854 po 250 złr. m.k. 4 pr. 130.75 131,25 
1860 po 500 złr. w. a. 5 pr. 135.25 136.75 

138.50 139,— 
. 167,75 168.25 
. 16775 168,25 


1860 po 100 złr. 5. pre. 
F „ 1864 po 100 złr. . . . 
= „ 1864 po 50złr. . 
Renty Com. po 42 litr. austr. 
Listy zastw. domen. państw. po 
złr. 5 pre. 6.0 b 0 m Boodo DEO AU 
Renta papierowa 5 pre. z r. 1881 , . 96.15 96.30 
Austr. renta zł. wolna od podat. pre. 114.85 113.— 


120 


2. Obligacye indem, 5 pre, (za złr, m. k.) 


Czech 109.50 —— 
Bukowiny o 104.— 105— 
Galicyi . . . 104— 104.75 
Niłższej Austryi 109.50 110 — 
Siedmiogrodu , 104,30 104.80 
Węgier . 104.70 105.20 


3 Akoya 

Bank Angło-aust. 200 mł. emit. zł. 120 111.80 112,20 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. . . 282.10 282.30 
Niłszo-austr. tow. eskomi. po 500 zł. 561.—- 567.— 
Gal. banku hip. po 200 zł. . . „ , ——-— 
Gal. bank. d. han.i prz. s 200zł.wpł.k0pr. —— —— 
Gal. zakł. kred. ziemsk. a 200 zł, . , 

Bank dla krajów koronnych a 200 zł. 

wpł. 5Opr. > » + + e 

Banku austro-węgiersk. a 660 zł. . 
Kol. Albrechta a 200 zł. w srebrze J : 
Aust. Tow. żeglugi par. dun. po 500zł. m, 397 — 359,— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. m. 
Kol. Preszow-Tarn. (w. a.) a 200 zł. ; 
Półnoena kolej po 1000 zł. m. k. - 2:75.— 2580,— 
Kol. Kar. Ludw. po 200 zł m. k.. . 21310 213.40 
Irwów-iUzern. kol i po 200zł. wa. wer. 423.50 24-50 


| 854— 886.-- 


cłaeą żądają | płacą żądają 


Tow. kol. żel. państw. po 200 zł, m. k. 223,— 228,25 | Losy miasta Krakowa po 20 zł. w. a. 19.75 20.25 
Połud. kol. państw. po 200 zł, w. a. 8175 82.— | Pożyczka miasta Lublany po 20 zł. 22— 2260 | 
I. kol. węg. gal. a 200 zł. w srebrze 167.50 168 — | Pożyczka miasta Budy do 40 zł. w. a. 48.— 49 — 
Palfiego po 40 zł. m, k. ., . . . . ——— m 
4. Listy zastawne losowane. Czerwon. krzyża aust. Tow. po 10 ał. 16.55 1785 
Ogólny rolniezo-kredytowy Zakład dla - » węgiersk. „ po 5 zł. 1i75 13— f 
Galieyi i Ba Gi 7 e po. ZEW Fundacya szpitala Arcyks. Rudolf 
Powsz. austr, zak, kr. ziem. 4*/s pr. w po 10 zł. w. a. . . . . . |. BL— 23— 
złocietwoSOb W SU 8 . 101.20 101,50 | Saima po 40 zł. m. k.. . 606.50 6675 T 
i ę N „Pramiowe po 3 pre. 102.26 102.75 St. Genois po 40 zł. m. E. AE 59.25 59.75 
Gal. zak, kr. ziem. Krak. los w181.6.pr. 99.50 100.— | Pożycz. m. Stanisławowa (po30 zł. w2.) 32— —.- 
+ ooo, w 20-1. 7 pr. 100.50 101.50 Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. . U 
RAR Z: SIE pe > — — w a po 50 zł. w. a. . 68,— 70.— 
Gal. Tow. kred, w. a. po 4 pre. . 96-— —.— | Wsldsteina po 30 zł. m. k. . äl 4160 
SE” SR „ po 5 pre. ` 101.— 10150 | Wiudisehgratza po 20 zł. m. k, 45.70 43.— | 
»  po5 pre. w 7. Weksle (na 3 rissiąc6) Í 


n n n n 

37 latach zwrotne . . . . . . 101,— 101.50 
Banku krajow. 4'/a pr. wa. los w 51'ję l. 95.50 96.50 
Obligi komunalne Banku krajowego 

8 pre. w. 8. I emisyi . . . . . 100.25 100.75 
Gai. banku kip. po 5 pre.w 40 1. wył. 89.80 100.39 
Banku austro-węgiersk. po 5 pre. . 
Weg. Tow. ziem. ake, po 5 pre, , 
Zakł. kr. ziems, po 5*/, pre. 


Augsburg na 100 zł. w. p. B. 
Berlin za 100 mark w. p a. 

Frankfurt za 100 mark w. p 

Hamburg za 100 mark w. p 

Londyn za 10 ft. szt, 

Paryż za 100 ft. . 


Ę: ` 125.90 126 — 
49.55. — 49.60.50 


Kura zlota, 


` 10170 
101.50 192.25 


~- — 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) | Dukat B . RE i — 

Ba a90. Dr 
Kolej Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a. 95.70 9910 Korona SE ak mamm e a - 
Tow. kol. żel. Preszów- Tarnów (w. ex.) 20 frankówka 9.9550 9.9650 


a 300 zł. 5 pre. w srebrze . . 102,— — 
Kolej północna po 100 zł. m. k. . 100.25 101. - 
po 100 zł. w. a. . . 
Lud. emisya z r. 1581 


Rossyjski półimneryał y 
Talar związkowy . . 
Srebro . 


Z iwowskiej izby handlowej I przemysłowej. 


10.26.— 10.38 - 


m "=. m e | 
—, man = m M; m 
wy 


Kolej gal. Kar. 
po 4'Ją pre. 


dtto. ca „jiarosław-Sokal) "100.50 100.80 Telegrafowany kurs wiedeński 
Kol. gal. ILiwów.-Czer.-Jsas. emis. a 300 ia 1E ; 
zł. 4 pre. w srebrze z r. 1884 . . 84.20 81.80 |. t dnia 1 EE m 
z r. 1884 . . 90.15 91.25 | ednolity dług państwa w banknotach 
z r. 1868 —— = — `> a n W wrebize 
z r. 187% . —.— — p |Renta W złocie , Ba . 
Weg. gal. kol. a 200 zł. 5 pr. w. s» 99.40 9980 |5 pre. austr. renta marcowa 
WE Ż Akcye bənku wiedeńskiego - 
6 Losy. » kredytowego 


Londyn pein 
Napoleondor , 

Dukat cesarski mon . 
100 marek niemigekich 


179.25 
47.50 
116.50 


Inst. kr. dla han. i pr. po 100 zł. w.. 178.50 
Ularego po 40 zł. mk , . . . . 47% 
Tow. żegi. par. na Dunaju 4 100zł.mk, 116.— - 
Kaglevicha po 10 zł mh,  ... 


x|93 
nijaz" 


L. 10750 (6338 3—3) 
Dnia 18 listopada 1887 o godzinie 10 
przed południem odbędzie się w tutejszym 
sądzie egzekucyjna licytacyn realności, Jó- 
zefa Hnatyszyna względnie tegoż leżącej 
masy spadkowej pod ur. konser. 135 wła- 
snej, w Romanówce położonej, wykazem hi- 
potecznym 77 tejże gminy objętej, celem 
ściągnięcia pretensyi galicyjskiego Zakładu 
kredytowego włościańskiego w likwidacji 
pr. 126 zł. 31 et. w a, z przynależyto- 
ściami, na którym realność ta za jakąbądź 
cenę wyżej ofiarującemu sprzedaną będzie. 
à ena j wartości = 
Kia 800 a przyjętej wartości oraz wywoła 
Wadyum 15 zł. 
liższe warunki i wyciąg hipoteczny 
Można w tusąd. registraturze przejrzeć. 
Wierzycielom po dniu 2 września 
1887 do tabuli wchodzącym ustanowiono 
kuratorem adw. dr. Kwiatkowskiego. 
Tarnopol, 80 czerwca 1887. 


L. 2392. (6606 3—3) 
| C. k. sąd powiatowy w Wojniczu za- 
wiadamia, iż na zaspokojenie należytości 
galicyjskiego Zakładu kredytowego w Kra- 
kowie, mianowicie: 8 rat po 7zł. 50 et. aw 
i resztującego kapitału w kwocie 50 zł 83 
ct. wa. Z pn., sprzedaną zostanie w drodze 
egzekucyjnej publicznej licytacyi, w tutej- 
szym sądzie, dnia 31 października 1887 9 
godzinie 10 rano odbyć się mającej, real- 
ność pod 1. k. 135 w Żakliczynie położona 
Jana i Anny małż, Wiecków własna. K 
Cena wywołania wynosi 800 zł. 
Wadyum 30 zł. aw. 
Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w tutejszej registraturze, 
Wojnicz, dnia 30 czerwca 1887. 


L. 2398 (6607 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Wojniczu zą- | 
wiadawia, iż Ba zaspokojenie należytości 
Zakładu kredytowego ziemskiego w Krako. 
wie, mianowicie : 8 rat po 15 zł. i jednej 
raty w kwocie 7 zł. aw. 4 pū., sprzedana 
zostanie w drodze egzekucyjnej publicznej 
lieytacyi, w tut. sądzie dnia 81 października 
1887 o godzinie 10 rano cdbyć się mającej 
realność pod l. k. 36 w Lusławicach poło- 
żona, Anny z Osieckich Zagórowej własna 
Cena wywołania wynosi 600 zł. f 
Wadyum 60 zł, aw. 
„Resztę warunków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można Ćw tutejszej registraturze. 
Wojniez, dnia 30 czerwca i887. 


L. 2516. (6360 3—3) 

? C. k. sąd powiatowy w Winnikach o- 
Rol celem zaspokojenia wierzytełno- 
Tar o rolniczo kredytowego Zakładu 
zł. 60 ska i Bukowiny a to 12 rat po 7 
niu sądowenł yy, Pedzie się w zabudowa” 
daż Taklnodj Pada "s publiczna sprze- 
Żurawnikach pod Ik. OC: niaka własnej, w 
15 listopada, 20 grudnia” 1887 yi: w dniach 
1888, każdym razem o B dzinie o stycznia 

Cena wywołania 200 Dan: 
Poręczne 20 zł. 
Bliższe warunki przejrzeć można w re- 
gistraturze. A 5 
Winniki, dnia 30 maja 1887. 


L. 1720. "ME 

C. k. sąd powiatowy b Wianinch 
ogłasza, Że celem zaspokojenia wierzytel 
ności w kwocie 574 zł. 37 et. i 23 zł. 5y 
ct. z pn, odbędzie się w zubudowaniu są- 
dowem przymusowa publiczna sprzedaż re- 
alności, małoletnich Michała, Maryi i Ję- 
drzeja Turków własnej, w Hermanowie, w 
dniach 17 listopada, 19 grudnia 1887 i 19 
stycznia 1888, każdym razem o godzinie 
10 rano. 

Cena wywołania 800 złr. 

Poręczne 80 złr. 

Bliższe warunki przejrzeć można w 


zgistraturze. i 
a Winniki, 30 maja 1887. 


zł. 


4. _ 16632 3—3 
L S e. k. sąd powiatowy opta 
niniejszem rozpisaną NA dzień 23 września 
1887, o godz. 1 ) 
odbyć się mającą przymusową publiczną 
sprzedaż połowy majętności, objętej wyk. 
hip. |. 326 i całej m»jętności, objętej wyk. 
hip. l 1287 gminy kat. Sokal dłużniczki 
Tekli z Dziadyków Łukaszezuk własnej, 
celem zaspokojenia pretensyi Dyrekcji To- 
warzystwa zaliczkowego w Sokalu w ilości 
100 złr. w. a. z pn. 

Cenę wywołania stanowi cena SZACUN 
kowa sprzedać się mających majętności w 
ilości 120 złr. 

Wadyum zaś kwota 6 złr. w. 8- 

Na terminie powyższym można te mi- 
jętności nabyć za jakąkolwiekbądź cenę. 

Wyciąg tabularny, akt oszacowanie 1 
resztę w całości przytoczonych warunków 
licytacyjnych przejrzeć można w registra- 
turze (utejszego sądu. Kuratorem niewiado” 
mych wierzycieli został zamianowany P- 
dr. Władysław Semetkowski. 

Sokal, dniu 11 czerwca 1887. 


Gaxzeja lwowska Mr 212 x dnia 


| szacunkowej: 
| takowej: 


10 rano w gmachu sądowym | f 


? 


(6630 3—3) 

. sąd powiatowy w  Sniatynie 
że celem zaspokojenia pretensji 
e k. uprz gal. Zakładu kred. włość. w li- 
kwidacyi we, Lwowie 8 rat po 19 złr. 50 
ct. i reszty kapitału 248 złr. 35 et. w. a- 
"on. odbędzie się w tut. sądzie egzeku- 
; ina publiczna sprzedaż realności pod lk. 
eyina P" Russowie wyk. hip. l. 219 objętej, 
dłużniezki Mokryny z Nepników Nepnik 


WIE szacunkowa 600 złr. 


um 60 złr. 

żyć ta odbędzie się w trzech 
terminach dnia 27 września, 31 „paździer- 
Aai grudnia 1687 o godz. i0tej rano 
aa że powyższa realność na pierwszych 
r M terminach tylko 2a, lub wyżej ceny 
u zaś na trzecim także i niżej 
j, jednak nie niżej sumy równej pre- 
którym pierwszeństwo przysługuje 
na takowych zabezpieczonym 


ogłasza, 


będzie. 
apra a" warunków i akt oszacowania 
„asrzeć można W tut. registraturze. 
PrzeÓ czem się Strony i niewiadomych 
| cjeli przez kuratora adw. dr. Schae- 
piatynie zawiadamia. 
dnia 15 lipca 1887. 


(6622 3—3) 
7 września 1887 o Rake M 

dzie się w tutejszym sądzie w 5. 
rano 0 Z MUSOWA publiczna sprzedaż po- 
pe realności pod l. k. 187 w Modryczu 
o tudzież kawałka pola ornego 


położonej» o niegdyś do realności 


m“ zwane 
"Ba! PA 102 1.52 st. w Modryczu nale- 


5 i tabularnego niestanowiącej w 
R PE ai Skarbu przeciw 
M unischowi Tillemann pto 11 złr. 1 ct. 
F PR gprzedaż nastąpi także niżej ceny 8Za- 
cunkowej i wywołania 105 zł. w. 8. | 

Wadyum 5 pre. ceny szacunkowej. 

Resztę warunków lieytacyjnych, pro- 
tokół zastuwniczego opisania I akt 0874€0- 
wania wolno przejrzeć w tusądowej registra- 
U Dh wierzycieli, którymby uchwały s3- 
dowe niniejszej sprawy egzekucyjnej doty- 
czące 2 jakiegobądź powodu doręczone być 
nie mogły» mianowanym został pan adwo- 
kat dr. Wohllerner kuratorem. 

C. k. sąd powiatowy 
Drohobycz, dnia 9 lipea 1887. 


(6624 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Głogowie 
zawiadamia iż w celu zaspokojenia przy” 
znanej Jzaakowi Wiesenfeldowi do spadko- 
biereów Mariem Zoller snmy 400 zł. zosta- 
nie realność pod i k. 41 wyk. hip. Jw. Es 
gminy katastralnej Głogów, do masy SPL” 
k wej Mariem Zeller należąca, DO minie 
‘zna |icytacyę na jednym tyłko 
OR paść LA 1887 o godz. 11 rano 
na miejscu w Głogowie najwięcej) dająee- 
mu za gotowe pieniądze sprzedaną. 

Cena wywołania 300 uł. 

Wadyum 30 zł. | 48 

esztę warunków w €. k. sądzie przej” 


L. 14605. 
n18 


L. 1347 


rzeć można- 
Głogów, 29 kwietnia 1887. 
L. 1444, (6374 2—3) 


C. k. sąd powiatowy w Winnikach 
Ke że en zaspokojenia wierzytel- 
s. c. k, Zakładu kredytowego włościań- 
odbo „we Lwowie, a to 21 rat po 9 zł. żpn; 
must zie się w zabudowaniu sądowem przy” 
Poig publiczna sprzedaż realności tabu- 
Mep 2 W Mikłaszowie pod lk. 84 położonej, 
18 Pea Jakubowicza własnej, w dniach 
8 *topada, 23 grudnia 1887 i 27 stycznia 
» każdym razem o godzinie 10tej rano. 
Cena wywołania 600 zł. 

oręczne 60 zł, 

registratunze. warunki przejrzeć można w 


Winniki, dnia 50 marca 1837. 


z k (6623 3—3) 
„ U. k. sąd powiatowy w Głogowie zawia- 
oś woela serdi je Jakóbowi Sza- 
Rozalii od spadkobierców Wincentego i 
sui ii Mazurskich prawomocnie panyana 
441 A złr. zostanie realność Wyk. hip. 1. 

śsięgi grunt. gminy kat Głogów objęta 
Min: Jędrzeja, Ludwika, Anny i Franciszki 
Mazurskich na teraz własna, przez publi- 
Tk lieytacyę na trzech terminach a to 
dnia 16 września 1887dnia_31 października 
ka i dni każdym razem 0 


„| daia 5 grudnia 1887 
godzinie 1] rano na miejscu w Głogowie 


ranowi 


sprzedaną, 


Cena szacunkowa 150 złr 
Wadyum 15 złr. 


, Resztę warunków w c. k. sądzie przej- 
„| rzeć można. ; 
Głogów, 24 maja 1887. 
L. 1884 pam (6629 3—3) 


Sieniawski e. k. sąd powiatowy przed- 
sięweźmie w zabudowaniu sądowem celem 
zaspokojenia wierzytelności Chaje Sary En- 
gelberg W kwocie 21 zł, 40 kr. z pn.egze- 


17 września 1887, 


kueyjną sprzedaż realności pod l. s. 171 w 
Piskorowicach w powiecie sądowym Bienia- 
wskim w starostwie Jarosławskiem położonej 
dłużnika Józefa Kuczmy własnej ciała tabu- 
larnego nie stanowiącej, w dniu 15 wrze- 
śnia, 20 października, 24 listopada 1887 
zawsze o 10 godzinie zano, w drodze publi- 
cznego przetargu. 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 285 zir. 

Zakład wynosi 28 złr. 50 kr. 

Warunki licytacyjne, akt opisania i 
oszacowania mogą być przejrzane w tusą- 
dowej registraturze. 

Sieniawa, 30 czerwca 1887, 


L l (6626 3—3) 

C. k sąd powiatowy w Niepołomieach 
przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu- 
żnej 37 zł. 50 ct. zpn. egzekucyjną sprze: 
daż realności Józefa Rojewicza lwh 32i 
realności Bartłomieja Nowaka lwh. 46 gm. 
kat. Niepołomice objętych na rzecz Towa- 
rzystwa zaliczkowego w Bochni w trzech 
terminach lieytacyjnych dnia 20 września, 
dnia 20 października i dnia 22 listopada 
1887, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. i 

Cena wywołania reainości Józefa Ro- 
jewieza wynosi 4825 zł. 

Wadyum zaś 483 zł, 

Cena wywołanie realności Bartłomie- 
ja Nowaka wynosi 2960 złr. 

Wadyum zaś 296 zł, 

Resztę warunków lieytacyjnych i wy- 
ciągi hipotoezne przejrzeć można w regi- 
straturze sądowej. 

Niepołomice, d. 14 ezerwea 1887. 


L. 4141 , (6627 3—3) 

C. k. sąd powiatowy w Niepołomicach 
przeprowadzi celem zaspokojenia sumy dłu- 
żnej 50 zł. zpn. egzekucyjną sprzedaż po- 
siadłości Macieja Matyasza lwh 482 i re- 
alności Józefa Gawłowskiego lwh. ;98 gm. 
kat. Wola Botorska objętych na rzecz To- 
warzystwa zaliezkowego w Bochni w trzech 
terminach lieytacyjnych dnia 23 września 
dnia 24 października i dnia 25 jistopada 
1587, każdym razem o godzinie 10 przed 
południem. : Ë s 

Cena wywołania posiadłości Macieja 
| Matyasza wynosi 55 z!. 

Wadyum zaś 6 zł. 

Zaś cena wywołania realności Józefa 
Gawłowskiego wynosi 1430 złr. 

A wadyum 147 złr. 

Resztę warunków lieytacyjnych i wy- 
ciągi hipoteczne przejrzeć można w regi- 
| atraturze sądowej. 

Niepołomice, d. 26 lipca 1887. 


L. 8155 (6633 3—3) 


Sokalski e. k. sąd powistowy ogłasza 
niniejszem rozpisaną na dzieł 23 września 
1887 o godz. 10 rano w gmachu ARG AA 
odbyć się mającą przymusową pub yo 
sprzedaż całej majętności objęte] aou iip. 
|. 325 i połowy majętności wyk. HIP. L 
326 gminy kat. Sokal dłużników Romana I 


Anny Ciupów własnych celem Roko 
nia pretensyi Dyrekcyi Towarzystwo zali- 
czkowego w Sokalu w ilości 188 zł. Wa. 


z. p. D. i 
i Cenę wywołania stanowi l z 
cunkowa sprzedać się mających maję ności 
wo i NE.--E 
adyum zaś kwota eW e 
Na E powyższym poos tę 
majętność nabyć za jakąkolwiekbą ó cenę. 
Wyciąg tabularny, akt OSZBCÓWANIE i 
resztę w całości przytoczonych warunków 
licytacyjnych przejrzeć można W registra- 
turze tutejszego sądu, kuratorem niewiado 
mych wierzycieli został zamianowany p. 


dysław Semetkowski. 
g W d. 11 czerwca 1887. 


Soka 

; (6399 3—3) 
m e sąd powiatowy w Podgórzu o- 
głasza, iż celem zaspokojenia należytości 
załegłych rat galic zakładu kredytowego 
ziemskiego w Krakowie w kwocie 450 złr. 
z pn., odbędzie się w gmachu sądowym w 
dniu 26 września, 24 października i 28 listo- 
pada i 1887, o 9 rano, egzekucyjna leyta- 
cya realności pod lk. 140 w Podgórzu po- 
łożonej, Franciszka i Antoniny Chorabskich 
własnej. 

Cena wywołania 3500 zł aw. 

Wadyum 350 zł. 

Resztę warunków licytaeyjnych przej- 
rzeć można w registraturze. 

Ewentualnie do ułożenia lżejszych wa- 
runków lieyt. wzywa się wierzycieli i strony 
na dzień 20 grudnia 1857, o godz 9 rano. 

Kuratorem wierzycieli hip. niewiado- 
mych jest adw. dr. Feuereisen z substytu- 
cya adw. dra Chajesa w Podgórzu. 

C. k. sąd powiatowy. 

Podgórze, d. 26 lipca 1887. 


L. 8481 
Na zaspokojenie wierzytelnośc 
Bierzeckiej w kwocie 63 zł. 65 WARS 
się w tutejszym sądzie dnia 14 
ka i dnia 18 listopada 1887 za 


(6625 2 —3) 


et, odbędzie | 
październi- 
wsze o god, | 


10 rano licytacyjna sprzedaż połowy real- 
ności dłużnika Tomasza Sołomy własnej, 
pod l. k. 307 w Jarosławiu na leżajskiem 
przedmieściu położonej z tem że na pier- 
wszym terminie realność za lub wyżej ce- 
ny szacunkowej, na drugim poniżej takowej 
sprzedaną będzie. 

Cena szacunkowa 23250 zł. 

Wadyum 225 zł. 

Bliższe warunki akt detaksacyi i wy- 
ciąg tabularny dostarczy registratura. 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiony adw. dr. Ernest Guberle. 

C. k. sąd powiatowy 
Jarosław, 20 sierpnia 1887. 


L. 2450. , (6654 2—38) 

W tutejszym sądzie odbędzie się o go- 
dżinie 10tej rano w dniu 14 października, 
10 listopuda 1887 powyżej ceny szacunko- 
dej, a 9 grudnia 1887 nawet poniżej tako- 
wej, jednak nie niżej sumy ciężarów hipo- 
tecznych, uprzywilejowanych bądź nieuprzy- 
wilejowanych licytacya realności l. 58 we- 
dług wyk. hip. l. 1246 gminy katastralnej 
Kamionka strumiłowa Wasyla Malickiego 
własnej, na rzecz Jędrzeja Malickiego pto 
350 złr, z pn. 

Cena wywołania 495 zł. 

Wadyum 79 zł. 50 et. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny wolno przejrzeć w tut. 
sądowej registraturze. 

Dla wierzycieli hipotecznych, wstępu- 
jących z prawem rzeczowem do księgi grun- 
towej po 26 lutego b. r., lub którymby u- 
chwała licytacyjna nie mogła być doręczo- 
ną, ustanawia się Wojciecha Ilasiewicza z 
Kamionki strumiłowej kuratorem ad actum. 

W razie nieudałej sprzedaży na po- 
wyższych terminach wyznacza się do prze- 
słuchania wierzycieli hipotecznych termin 
na dzień 10go grudnia 1887, o godzinie 
10iej rano. 

C. k. sąd powiatowy. 

Kamionka Strumiłowa, 29 czerwca 1887, 
L 24718. (6662 2—3) 

C. k. sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że w sali rozpraw tegoż sądu w celu zaspo- 
kojenia pretensyi Macieja Kazimierza Józefa 
3.im. Wszelaczyńskiego w kwocie 2000 zł, 
a. w. z pn., odbędzie się dnia 4 listopada 
i 1 grudnia 1887, każdym razem o godzi- 
nie lótej rano przymusowa licytacya sumy 
1500 zł. aw. z pn. i ewikcyi 3000 zł. aw. 
z pn., dla dra Władysława Majewskiego w 
stanie biernym dóbr Kolińce, w okręgu ck. 
sądu obwodowego w Stanisławowie wedle 
wyk. hip. 1. 208 karty C. poz. 11 intabulo- 
wanych z tem, że wierzytelności te na 
pierwszym terminie także poniżej tej kwoty 
za jakąkolwiekbądź cenę sprzedane będą; 
że jako wadyum kwota 450 zł. złożoną być 
ma; warunki licytacyjue w registraturze 
sadowej przejrzee łub odpisać wolno; na- 
reszcie, że dla wszystkich tych wierzycieli, 
którzyby po wydamiu wyciągu tabularnego 
to jest po dniu 27go maja 188% rzeczowe 
prawa na wspomnianych wierzytelnościach 
nabyli, lub którymby uchwały sądowe, ni- 
niejszej sprawy egzekucyjnej dotyczące z ja- 
kiegobędź powodu doręczone być nie mogły, 
adwokat dr. Lehmann kuratorem, a jego Zza- 
stępcą adwokat dr. Roiński mianowany 
został. 

Lwów, dnia 25 czerwca 1887. 


L. 2736. (6657 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Strzyżowie za- 
wiadamia, iż dnia 8 listopada, 18 grudnia 
1887 i 17 stycznia 1886, każdym razem 0 
godzinie 10 rano egzekucyjna sprzedaż re- 
alności pod l. k. 156 w Lutczy położonej, 
Franciszka Szewczyka własnej, wykazem 
hipotecznym 23 objętej, na zaspokojenie 
wierzytelności gnieyjskiego zakładu kredy 
towego ziemskiego w Krakowie w kwocie 
200 złr. przedsicwziętą i przy trzecim ter- 
minie także niżej ceny szacunkowej sprze- 
daną zostanie. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1200 
zł, a wadyum kwota 120 zł. 

„Inne warunki licytacyjne w tutejszym 
sądzie przejrzeć można. 

Strzyżów, 31 lipca 1887. 


BI. 5948. (6547 2—2) 
sudnadhiniig. 


Bchufa Siderftelung der contractichen 
Gantonirunąqs: und Loco Berfiifrung für den 
Militär - Territorial- Bezirt Remberg auf die 
Beit vom 1. Sinner 1883 bia Ende Dezem- 
ber 1889 wird am 27 September 1887 un 
10 Uhr Vormittags im Umtślofafe der t, t 
fg des 11 Korp: eine öffentliche Ber- 
8 mittelft idbriflidher Offerte ftattfinden 
a bie a ale 208 nk a 
azeta Lw $ 
Ta 13. September L3 "woflingotiich Ho 
omtmiene diesftättige Kundmadung. + 
Bon der t. t Sntendang deg 11 Korps. 


| Lemberg, am 10. September 1887. 


L. 4197. (6684 1—3) 

W dniu 26 września, 31 października 
i 21 listopada 1887, o 3 po południu odbę- 
dzie się w sądzie licytacya połowy raalnoś- 
ci nieobjętej masy Estery Sobel własnej, 
pod nk. 114 w Rawie położonej, wykazem 
hipotecznym ł. 964 gminy katastralnej Rawa 
objętej, celem zaspokojenia sumy 246 złr. 
63 et. w. a. z pn. na rzecz Szlomci Pfort- 
ner zamężnej Freiheiter. 

Połowa realności tej sprzedaną zosta- 
nie na pierwszych dwóch terminach za lub 
wyżej, na trzecim terminie także niżej ceny 
wywołania, ale nie niżej wierzytelności na 
tej realności zahipotekowanych. 

Cena wywołania 297 zł. wa. 

Wadyum 10-pre. 

Resztę warunków, akt oszacowania i 
wyciąg tabularny przejrzeć można w re- 
gistraturze, 

C. k. sąd powiatowy. 

Rawa, 30 lipca 1887. 


Konkursa 


L. 9620 (6661 2—3) 

W celu obsadzenia dwóch posad oficya- 
łów w X, a względnie asystentów w XI ran- 
dze przy oddziale rachunkowym e. k. Namie- 
stnictwa rozpisuje się niniejszem kokurs. 

Ubiegający się o jedną z powyższych 
posad winni wnieść podania swe zaopa- 
trzone w należyte dowody, w drodze wła- 
ściwej, w przeciąga czterech tygodni lieząc 
od dnia ogłoszenia niniejszego konkursu, do 
Prezydyum c. k. Namiestnietwa. 

Z Prezydyum c. k. Namiestnietwa. 


Lwów, dnia 13 września 1887 . 


Księgi gruntowe. | 


L. 116 (6676) | 
Do ewentualnych zarzutów przeciw 
prawdziwości arkuszy posiadania, które tak 
jak i inne akta założenia księgi gruntowej 
dla gminy Kostrza i Ryje w biórze komisyi 
hipotecznej są do przejrzenia, wyznacza Się 
termin aż do dnia 19 września 1887. 
Z e. k. komisyi hipotecznej. 
Limanowa, 6 września 1887. 


L. 117 (6677) 
Komisya hipoteczna przy e. k. sądzie 
powiatowym w Limanowej zawiadamia, iż 
dochodzenia miejscowe celem założenia 
księgi gruntowej dla gminy „Piekiełko“ 
dnia 20 września 1887 rozpoczyna. . 
Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia 
w urzędach gminnych. l 
Limanowa, dnia 11 września 1887. 


Rozmaite obwieszczenia. 


L. 5257 (6548 3—8) 

C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie za- 
wiadamia nieznanych z Życia i miejsca po- 
bytu Małkę, Izaka i Mojżesza Rostów, że 
z powodu wytoczonego przetiw nim sporu 
rzez Samuela i Lanę Schónblumów o wy- 
kreślenie 1/11, 1/11, 1/11 ezęsli sumy 2500 
zł. m. k. z stanu biernego realnośsi pod 1. 
k. 117 w Rzeszowie położonej lwh. 107 o- 


bjętej, kurator dla nich w osobie adw. dr. | sądzie obwodowym przejrzanem być może, 
Reinesa 4 


Reicha z substytucyą adw. dr. 
Rzeszowa ustanowionym został. 


Wymienionym wyż nieznanym z ży- |się, że od dnia 1 grudnia 1887 począwszy, 
cia i miejsca pobytu poleca się by albo | nowe prawa własności, zastawu i inne pra- 


osobiście w sądzie tutejszym się zgłosili, 
albo też pełnomocnika zdatnego wskazali, 
w przeciwnym bowiem razie przez ustano- 
wionego kurata zastępowani będą. 
Kan, dnia 28 lipca 1887. 


L. 5280 

C. k. sąd obwodowy w Rzeszowie za- 
wiadamia nieznanego z miejsca pobytu 
Mozesa Rosta że z powodu wytoczonego 


przeciw niemu sporu przez Lanę i Samuela | bytych, domagali się zmiany wpisanych 
Schónblumów o wykreślenie prawa zastawu | tamże stosunków własności i posiadania, bez 


dla 1/9 części sumy 260 zł. 83 ctn. w. a. 
zpn. ze stanu biernego realności I. w. h. 
107 objętej w Rzeszowie położonej kurator 
dla niego w osobie adwokata dr. Reicha z 
substytucyą adwokata dr. Bindera ustano- 
wionym został. 


Nieznanemu z miejsca pobytu bici 


sowi Rostowi poleca się by albo osobiście 
w sądzie tutejszym się zgłosił, albo pełno- 
mocnika zdatnego wskazał, w przeciwnym 
bowiem razie przez ustanowionego kuratora 
w sporze tym zastąpionym będzie. 
Rzeszów, dnia 28 lipca 1887. 


L. 977 (6599 2—3) 

C. k. sąd powiatowy zawiadamia nie- 
wiadomego z miejsca pobytu Andrzeja Wań- 
ka, iż wsporze drobiazgowym Soela Born- 
freunda przeciw niemn pto 36 złr. 65 kr. 
ustanowiono dlań kuratorem Mikołaja Gro- 
mosiaka z Krynicy i termin do rozprawy 
na dzień 26 września 1887 godzinę 9 rano 


wyznaczono. 5 
Krynica, 1 września 1887. 


L. 6993 

C. k. sąd powiatowy w Ropczycach 
uwiadamia niewiadomego z miejsca pobytu 
zapozwanego Michała Szparę, że Izaak Des- 
ser cesyonaryusz Franciszka Szpary, prze- 
ciw niemu pod dniem 10 maja 1887 1. 3978 
wniósł pozew o zapłacenie 50 złr., na któ- 
ry do rozprawy drobiazgowej termin na 17 
października 1887 o 10 rano wyznaczony 
został, 

Dla zapozwanego ustanawia się kura- 
tora w osobie adw. dr. Ujejskiego i zapo- 
zwanego wzywa, aby co do obrony pore- 
zumiał się z kuratorem lub innego pełno- 


8 


(6557 2—8); szego terminu dla pojedynczych stron miej- 


domego z zycia i miejsca pobytu Ludwika 


sea nie ma. Lipinśkiego kuratorem ad actum adw. dr. 
Lwów, dnia 12 lipca 1887. Romana Ławrowskiego w s okowią a suli 
stytucyą adw. dr. Dadleza i temuż pozew 

L. 5416 (6525 3—3 | odnośny doręcza. Wzywa się zatem ad 
C. k. sąd obwodowy w Złoczowie | wika Lipińskiego, aby ustanowionemu kura- 


wzywa wszystkich, w których ręku znajdy- 
wać się mogą dwie książeczki wkładkowe 
Towarzystwa zaliczkowego w  Złoczowie, 
stowarzyszenia zarejestrowanego z nieogra- 
niczoną poręką, opiewające na imię Ada- 
ma Kramarzewskiego, zarządcy szpitała w 
Złoczowie, a to jedna do liczby 388 ddto. 
Złoczów 22 października 1881 na wkładki 


torowi służące do swej obrony środki podał 

lub innego zastępcę obrał, gdyź inaczej ze 

zaniedbania wynikać mogące szkodliwe nastę- 

pstwa ;sam sobie przypisać będzie musiał. 
Kraków, 19 sierpnia 1887. 


L. 4803 nau (6641 1— 8) 
Zabnieński e. k. sąd powiatowy wzy- 


mocnika urzędowi przedstawił, inaczej skut- ; oprocentowene po 6-pre, których stan wraz |wa niewiadomą z miejsca pobytu Józefę 


ki zaniedbania sam sobie przypisać będzie | z odsetkami w dniu 1 stycznia 13587 wy- 


Misiaszkownę, by w przeciągu roku zgło- 


musiał. nosit 1074 zł. 3 et. druga zaś do liezby | siła się do spadku po Walentym Misiaszku, 
Ropczyce, 25 sierpnia 1887. 844 dto Złoczów 6 lutego 1884 na wkład- Ibsztestamentalnie zmarłym 12 grudnia 
> s (ki oprocentowane po 5-pre., ktorych stan |1886 w Otfnowie, gdyż inaczej spadek z 
L. 2065 (6600 2—38)| wraz z odsetkami w dniu 3 stycznia 1887 |zgłaszającymi się spadkobiercami ijej kura- 


C. k. sąd powiatowy w Krynicy usta- | wynosił 626 złe. 


nawia w sprawie egzekucyjnej Jana Babej 
przeciw Janowi Dudra pto 811 złr, z 
dla agzekuta Jana Dudry 
zmiajsea pobytu celem doręczenia ma tu- 
tejszo sądowej roezolncyi 
1387 1. 20656 dozwałającej intabułacyę egze- 
kucyjną powyższej sumy w stanie biernym 
połowy ciała hipotecznego 1. w. h. 79 księ- 
gi gruntowej gminy Łabowa objętego Jara 
Dudry własnej w stanie biernym */ części 
ciała hipotecznego wedle tej samej księgi 
1. w. bh. 80 objętego, Jana Dudry własnego 


w stanie biernym '/,, części ciała hipote- | p, 


eznego wedle tej samej księgi 1. w. h. 71 
objętego, kuratora ad actum w osobie Ję- 
drzeja Wisłockiego młodszego 
nieobecnego przez edykt niniejszy 
damia. 

Krynica, 24 maja 1885. 


L. 4219 

Wzywa się niewiadomego z miejsca 
pobytu Leibę Sterna ażeby w przeciągu ro 
ku od dnia dziejszego oświadczył ię do 
spadku po Dinie Stern zmarłej 20 wrześ- 


zawia- 


| nia 1884 w Warężubez ostatniej woli roz- 


porządzenia, w przeciwnym bowiem razie 
będzie postępowanie spad owe przepro- 
wadzone z dziedzicami zgłaszającymi się i 
z ustanowionym dlań kuratorem Majerem 
Zwieklem. 
C. k. sąd powiatowy. 
Bełz, dnia 30 bzerwca 1887. 


L. 13458. (6582 8—3) 

C. k. wyższy sąd krajowy we Lwowie 
podaje, w myśl ustawy z dnia 25 lipca 1871 
l. 96 Dz. pr. p., do powszechnej wiadomo- 
ści, że w skutek prośby Jakóba Pillersdorfa 
o utworzenie nowego ciała tabularnego dla 
realności w Przemyślu, pod l. k. 23 na Pod- 
zamczu w tamt. gminie podatkowej położo- 
nej, składającej się z parceli budowlanej 
pod i. k. 380 o powierzchni 16 kwadr. są- 
żni i z parceli gruntowej pod 1. k. 112jt o 
powierzchni 1 morga i 99 kwadr. sążni, a gra- 
niezącej na zachód z drogą powiatową do 
Sanoka wiodącą, na półnoe z drogą miej- 
ską i realnością Leona Onyszki, na wschód 
z realnością Jana Lyzczuka, na południe z 
realnością Józefa Trojana i Mojżesza Grün- 
steina, c. k. Sądowi obwodowemu w Prze- 
myślu poleconem zostało, ażeby tenże wy- 
gotował projekt utworzyć się mającego ciała 
tabularnego, który to projekt w tymże c. k. 


lo tem: 


ajw przeciągu roku sądowi okazali, ileże w 
„+ ZST. Z PO, i razie przeciwnym takowe 
niewiadomego ; wszelkiej 
1-; wych do żadnego 
z dnia 24 majia: wiedzi 


F 


| 
| 
| 


| 


torem, Józefem Chłoniem dalej - 
ktowany będzie. i oi 
abio, dnia 12 sierpnia 1887. 


E 
Uoniesienia prywatne, 


| mi. O 


J»Pomieszkania składające się z 6, 5, 4, 3 
- 2y pokoi z przynależnościa'i, pokeje ka- 
walerskie, sklepy przy ulicach Brajerow- 
skiej, Podlewskiego, Kazimierzowskiej 
udnajmuje Zarząd realności Emila Bertemiliana 
Brajera. Kazimierzowska 37. 4687 


saa "wci" Soro 
Kandydat notaryalny 


biegły w sprawach spornych i uzdolniony do substy- 
tueyi, poszukuje posady. — Wiadomość u adwokata 
Tilla, Lwów, ulica Jagiellońska L. 2. 6483 
L- 23562/I11. 6689 
C, k. uprz. kolej Lwowsko - Czernio- 
wiecko-Jasska. 
(Linie austryackie,) 


84 et. aby książeczki te 
za pozbawione 

a wystawca tako- 
wywodu i odpo 

obewiązanym 


m ocy 


UWAŻSTIE, 
g wi ile 
w tym przedmiot 
nie będzie. 
Z rady e. k. sądu obwodowego 
Złoczów, dnia 27 sierpnia 1387. 


L. 5526, (6658 1—3) 
Sprostowanie. 
W obwieszczeniu z 23 lipca 1887 1. 4072 
181, 183, 184 „Gazety Lwowskiej” 
mylnie podane imię masy Mikołaja Smo- 
lińskiego, sprawdza się na „Hipolita Smo- 
lińskiego*, 
C. k. sąd powiatowy. 
Tłuste, dnia 31 sierpnia 1887. 


(6566 1—3) 
C. k. sąd powiatowy w Białej podaje 
do wiadomości że dnia 5lutego 1685 zmar 
ła Agnieszka Górowa w Bestuinie bez po- 
zostawienia rozporządzenia ostatniej woli. 

Ponieważ miejsce pobytu Wincentego 
Góry nie jest wiadome, przeto wzywa się 
go, ażeby w przeciągu jednego roku zgłosił 
się w sądzie i wniósł oświadczenie do 
spadku inaczej deklaracya do spadku ode- | 
brang zostanie od kuratora w osobie adw. 


| Sprzedaż 
różnych przedmiotów w drodze 
licytacyjnej. 


dr. Rosnera dle niego ustanowionego. | Dnia 27 września b. r. o godzinie 9 
Biała, 4 sierpnia 1887, rano odbędzie się w lokalnościach maga- 
zynu frachtowego na stacyj lwowskiej, w 

L. 21912 (6586 1—3) | myśl $. 61 regulaminu ruchu, publiczna li- 


cytacya różnych 


przedmiotów, które najwię- 
tej ofiarującemu 


0. k. sąd krajowy, na prośbę Ludwika 
za gotówkę wydane zo» 


hr. Wodziekiego wdraża postępowanie a- 
mortyzacyjne względem książeczki udziało- | stang. 

wej Towarzystwa wzajemnego kredytu wi Między przedmiotami sprzedać gie 
Krakowie, zaregestrowanego stowarzyszenia | mającemi znajdują się: progi, oliwa, kał0” 
Z ograniczong odpowiedzialnością, na imię j nialne towary, ocet, rum ete. etc. 
Ludwika hr. Wodziekiego wystawionej, nr. Lwów, we wrześniu 1887. 


147 opatrzonej, opiewającej na 2500 zł. aw. 
Wzywa przeto każdego, ktoby się | Dyrekcya ruchu. 


znajdował w posiadaniu powyż opisanej i Ę 
książeczki udziałowej, aby o tem w Ba ś 12340 (6638 2—2)- 
ciągu jednego roku, liczące od dnia, w któ- | Konkurs. 


rym niniejszy edykt po raz trzeci w „Ga- | 
A dh a a 8 6) AW l] Gmina miasta Przemyśla rozpisuje 
s k. sąd kra i Ń zpisu 

kuta zim SĘ więdtogo ton e kę: f niniejszem konkurs na posie ehm iste 
niona wyżej książeczka uđzisłowa Towa. | policyi z płacą roczną w ilości 360 zrs 
rzystwa wzajemnego kredytu w Krakowie  POmieszkaniem, Światłem, opałem i umun- 
za umorzoną i nieistniejącą uznaną zostanie. | "Kandye 


Kraków, 2 września 1887. ; 
wodnić ; 


ydaci na tę posadę winni udo* 4 


mog 
(6549 3—38) 


j ażeby w c. k. sądzie obwodowym w Prze- 


a od dnia 1 grudnia 1887 za księgę grun- 


L. 3627 (6653 En 
tową uważanym bedzie, również oznajmia f 


h C. k.sąd powiatowy uwiadamia niswia- 
domego zmiejsca pobytu Kajetana Piątkow- į 
skiego z Dobezyc, że w sprawie egzeku- 
cyjnej Stowarzyszenia pożyezkowego i oszezę- i 
dności „Wzajemna Pomoe* w Dobczycach i 
przeciw niemu o 176 złr. w. a. zpn. w ce- 
lu doręczenia tusądowej uchwały z dnia 25 
lipea 1887 l. 3627 i dalszych w tej spra- 
wie zapaść mających uchwał, dia niego 
kuratora w osobie Stanisława Walasa gospo- 
darza i kupca z Dobczyce ustanowiono i wzy- 
wa się tego nieobecnego, aby kuratorowi 
swe dowody podał, albo innego pełnomocnika 
sobie ustanowił i osobę i miejsce zamie- 
szkania tego pełnomocnika do wiadomości 
sądu podał, gdyż w razie przeciwnym z 
zaniedbania wyniknąć mogące szkodliwe 
następstwa sam sobie przypisze. 
C. k. sąd powiatowy. 
Dobczyce, dnia 25 lipca 1887. 


wa hipoteczne ma wyż opisanej nierncho- 
mości, jako nowe ciało tabularne do księgi 
gruntowej wciągnąć się mającej, tylko przez 
wpis do księgi bipotecznej nabyte, ograni- 
ezone, na innych przeniesione i uchylone być 


ne wzywa e. k. wyższy sąd 
krajowy wszystkich, którzyby 

a) na zasadzie praw, przed dniem 
otwacia, tego nowego ciała tabularnego na- 


różnicy czy zmiana ta przez dopisanie, od- 
pisanie, lub przepisanie, przez sprostowanie 
oznaczenia nieruchomości lub połączenie 
ciał hipotecznych, ezyli też w inny sposób 
nastąpić ma ; 

b) już przed dniem otwarcia nowego 
ciała tabularnego na nieruchomości tej, lub 
na jej częściach, nabyli prawa zastawu, słu- 
żebności lub inne prawa do wpisu hipote- 
cznego przydatne, o ile prawa te, jako na- -> 
leżące do dawniejszego stanu biernego, wpi- | wiono dlań kuratorem Łukasza Lirę, któ- 
sane być mają, a przy założeniu nowego ;remu rezolucję i dekret dziedzictwa z 19 
ciała tabularnego wciągnięte nie zostały, | grudnia 1882 Í. 10925 doręczono. 

Zabno, 16 sierpnia 1887. 


L. 4680 (6640 1—3) 

C. k. sąd powiatowy zawiadama 
nieobeenego Jana Wójcika, iż w sprawie 
spadkowej po Marcinie Wójeiku ustanio- 


myślu swoje oznajmienie do dnia 1 grudnia | 
1887 tem pewniej wnieśli, ile że w przeciwnym | L. 20471 (6643 1—3) 
razie utracą prawo popierania oznajmić się | C- k. sąd krajowy w Krakowie w 
mających roszczeń przeciw osobom trzecim, | sprawie gminy miasta Krakowa przeciw 
które na mocy niezaprzeczonych wpisów, w i niewiadomemu z życia i miejsca pobytu p. 
nowej księdze gruntowej zawartych, prawa ; Ludwikowi Lipińskiemu i spólnikom o uzna- 
hipoteczne w dobrej wierze nabędą. imie sumy 2400 złp. czyli 600 złr w. a. 
Nakoniec czyni się uwagę, że obo-;za należną, płynną i z całej lieytacyjnej 
wiązku zgłoszenia ta okoliczność nie zmie- ceny kupna realności l. 89 dz. IV w Kra- 
nia, że restytueya lub przedłużenie powyż- kowie wypłacalną, ustanawia dla niewia- 


a) posiadanie prawa obywatelstwa au: 

stryackiego ; 
b) nieskazitelność obyczajów, roztrop* 
i obrotność w obejściu; 
e) nieprzekroczony 40 rok życia ; 
d) stan bezłenny a u wdowca bez“ 
dzietność ; ) 
.. ©) czerstwe zdrowie i silną budowę 
ciała ; 
„ £) znajomość języków krajowysh i 
niemieckiego, w słowie i piśmie. 

g) znajomość przepisów tyczących się 
służby publicznego bezpieczeństwa. 

, Posada powyższa nadaną  zostanić 
prowizorycznie, a stabilizacya na takoweje 
nastąpi dopiero po przekonaniu się o uzdole 
nieniu kandydata do tej służby. 

Podania odnośne wnosić należy nů 
ręce Zwierzchności gminnej najdalej do 3 
peździernika 1887, E 

Zwierzehność gminna miasta | 


Przemyśla, dnia 22 września 1887. 
Ogłoszenie. | 


ność 


Nadzwyczajne w.lne zgromadzenić 
Towarzystwa zaliczkowego, Stowurzysze0! 
zarejestrowanego z nieograniczoną poręgj 
w Busku uchwaliło na dniu 13 sierpnia 158 
rozwiązanie stowarzyszenia i bezzwłocz” 
zgłoszenie konkursu do majątku powyższe" 
Towarzystwa. P 

„Od nadzwyczajnego walnego zgromi 
dzenia Towarzystwa zaliezkowego, Stow” 
rzyszenia z nieograniczoną poręką. 

Busk, dnia 18 września 1887. 
Ks. Daniel Taniaczkiewicz m. p. 

przewodniczacy. 


Franciszek Markiewicz 


m. A 
sekretarz. 653 


e == 


Podziekowanie. 


W żalu nieutuleni rodzice skład: my tu serde- 
czne podziękowanie Wielebnemu Duchowieństwu obu 
obrządków, a mianowieie: Wielebn. ks. Cyrylemu 
Paezo vskiemu, gr. kat. dziekanowi i Wielebn. Ojeu 
Dominikanów, ks Aleksandrowi Mozolowskiemu, w 
Bohorodczanach, za łaskawe i bezinteresowne odda- 
nie ostatniej posługi naszemu ś. p. zmarłemu dzie- 
cięciu Karolowi Ignacemu, za udział w odprowadze- 
niu zwłok na miejsce wiecznego spoczynku. 

Niemniej składamy serdeczne podziękowanie 
Wielm. p. Józefowi Pańczewiczowi, e. k. naczelniko- 
WA owiatotógo w Bohorodczanach, 2a faskawe 
odziałe: w*zerez0 falu naszego, tudzież wszyst- 
SE: RY zaczyli być obec ymi drzy tym smu- 

y rzędzie, wyrażając aordoczne Bóg zapłać! 
h Bohorodezany, 12 września 1897- ~ 
66t u Karol i Seratina Pitrof. 


o mM 


Pierwsza koncesyonowana 


Szkoła muzyczna 
Ludwika Marka 


we Lwowie, Rynek I. 9. 58:2 


Rozpoczecie nauk gry na fortepianie w trzech kur- 

sach, od początków do wydoskonslenia gry, z diem 

1 września. „ anka spiewu solowego. — W oddzia- 

łach równcległych po dwie uezennie za opłatą; w 

drugim kursie 4 16 zdr. miesięcznie, w trzecim kur- 
sie 7 złr. miesięcznie. 


Glówny skład 


Fortepianów i pianin 
Sprzedaż także na raty, miesięcznie po i5 zł. 
Największa wypożyczalnia. 
Pewny zarobek uboczny, 

i ż może bez kapitału w 
sposób wugełnie wozy. zarobić dziennie 5 do [0 zł, 
obejmując zastępstwa W korzystnym interesie. S oso- 
wne też dla każdego jako zarobek uboczny. Zastęp- 
ców i agentów ustanawia się we wszystkich miastach 


i miejscowościach monarchii pod bardzo korzystnemi 


WE, naleiy w stosować do „Kaufmännische 


Kanzlei „La Confidenzia* w Budapeszcie” 6407 


TEA eSa FESBK RO DTAORRA 


Na porę Kuracying 1887 


poleca rzeczywiście dobrą 


HERBATĘ 


rossyjską 


Izydor Wohl 


właścicie! jedynogo wyłącznego handlu her- 
baty 17 lat istniojącego «e Lwowie; ulica 
Sykstuska L. 6, 4413 


aa R E E ORE WZ i E FANEK 
poenam ŚĆ 


Jan Ihnatowicz 


poleca 
próbowane Środki do wywa- 


piania wszelkich plam 
mienowIele: 

plamy powstałe 

h, białka, lodów 


złr. ct 
usus e 
enkro# ye 


i konik - * „aj 
RER SSM plamy KM mą ga 

teryj jedwabnych koloro RMA A 
Acetina niszeży plamy. P -A 

wapna i ługu, fakonti at 
Benzolina, Wywabiż plamy 


> : 3 , fako- 
potowe, maziowe i pokostowe fako" -g 


—,25 


25 


nik maiyśe0 oce 20 10. 
na materye czarne Salę 
wiałe i poplamione prane w odwz 


i izyskują pierwotny 
Ro ody i Per ; pakiet 
Btilina usuwa plamy po b 
do podłóz RONA Pe | 
nowych, Bakon = Z piejizny ple 
bia z bieizny p 
zró, czę cha 
it. p ARON 0 *. 
e lasy powstało z a 
rzu, potn, tytoniu, UE Eo ta- 
wy, czekolady, pleśni, wilĘnci, śmie- 
tanki, rosołu i kwasu dok. . p =$ 
Oksalina wywabia plamy z atramen- 
tu. krwi i rdzy, flaszka . . . 
Ziemianek oczyszeza materye białe 
wełniane z brudu i kurzu pakiet „, = 
Mydełko żółciowe do wywahiania 
plam zastarzałych 4 materyj baweł- 
nianych, wełnianych i jedwabnych, 
kawałek  -. + « « OS 
Quilaja materye wełniane i jedwa- 
bne, prane w odwarze qui's) tracą 
plamy i odzyskują świeżość, przy- 
tem kolor materyi Die nie traci, 
pakiet . . » - 


Nabyé można we 


c —.60 
LWOWIE w sklepach wia- 


snych, ul. Kopernika l. 3, Hotel ROWIE | 
iul. Halicka róg Wałowej. K. TOWCACH 
Sukiennice 1l. 20. W CZERN 

Rynek l. 2. (6997 41—0) 


Do wydzierżawienia 
od I kwietnia 1888 


> E , owiecie skałackim, składający 
Majątek zimah BAR obszarze 1080 morgów. * 
SEP O toszkalnemi i gospodwrskiemi; dalej 
budynkami inacyi W trzech bkarezmach, wreszcie 
prawem PER ami i stawiskiem — Bliższa wiado- 
z dwoma msyn i adwokata dr. J. Smolki we Lwo- 


Mość w ka lea Trzeciego Maja, L. 13. 6636 


sm wyci MR 
wa zzz 


Anti Migraine 


p” ALQUIÉ 


Leczenie wszelkiego rodzaju 
najaporczywszych 

BOLEŚCI GŁOWY 
|”, i migreny są nieznośną dolc- 
A o T N że ezęsto i przez 
gliwosoń o wciąż wracają i, meczą osoby 
Z o. p" ALQUIE z Montpellier 
x. pol E rcio nieoceniony specyfik le- 
cząc boleści głowy i sprawdził na tysiącach 
W tak we Franeyi jak w Algierze 
skuteczność tego środka, Se ye n 
ganie w nozdrza uśmierza w Je nój © a 

najuporczywSze boleści głowy i newra.g 
S niebezpieczeństwa i obawy 


Y W PARYŻU W APTEOE 
p: PEZET et C°, 47, ul. Taitbout. 


Wo LWOWIE w aptekach e 
; ewiórskiego 1 KE KO: 
WE E ieh pp Redyka, Wiszaienghiogr 
i Traaezyńskiego. gn 
Ya a 
pad wielu środków domowrych zale” 
canych przeciwko podagrze 1 
mowi okazał się najskuteczniej- 
szym i najlepszym prawdziwy 
Pain-Expelier z kotwicą. Nie jest 
A to żaden Środek tajny, ale pre- 
parat ściśle realny, wypróbowany przez 
lekarzy, który można słusznie jako w 
zupełności zaufania godny polecić każ- 
demu choremu. Najlepszym tego dowo- 
dem służy ta okoliczność, iż wielu cho- 
ch, spróbowawszy innych pompatycz- 
a wysławianych środków leczniczych 


wróciło jednak do Pain-Expelleru. 
WTCC 1 m naw 


ali się bowiem przez porównanie, 
LE śle. reGMAYCZNE, jak łomota człon- 
ów it po również ból głowy, zębów, 
pól w krzyżach i kłucie w boku (kolka) 
it.p.od toun Paint RZ 
zą. Niska cena, - 
a wielkości flaszki 40 ct., 70 ct. 
Jub 1 zł. 20 ct. umożliwia nabycie tegoż i 
biednym a liczne pomyślne kuracye dają 
| E oartneją, iż pieniędzy nie wyrzuci BIĘ 
u.remnie. Należy się tylko wystrzegać 

| szkodliwych 

4 


naśladowań i uważać 

za prawdziwy jedynie Pain-Expelier z „ko- 
twicąć Główny skład w aptece - 
TE Liai 
lra} 


miwat wi ad28, przy placu ft 


zie prawie we wszystkich 
+7 magazy w" 
ach.) AYEN 


Pa 


leczą się przez użycie 


_ELIXIRU GREZ'A 


zawierającego w sobie niezbędne 
do trawienia elementa ; 


Ch a > 
inę, Kokę, Pepsinę, i.t.v. 
Elixir ten przepisywany powszechnie 
przez najznakomitsze powagi me- 
cyana jest także używany we wszyśt- 
ich paryzkich szpitalach. 
Na wystawach otrzymał Medale złote 
i Dyplomy honorowe. 
P. GREZ, Aptekarz, 34, rue La Bruyóre, PARIS 
We Lwowie, w aptekach : pp. K. Mikolascha, 
Wewiórskiego, Ruckcra i Sklepińskiego ; 
w Krakowie, w aptekach : pp. Redyka, Wisz- 
| niewskiego, Trmiczyńskiego i Siedleckiego 


3261 


w ach 


SKŁAD KAWY 
Artura Kościckiego 


pod godłem 


WE LWOWIE, 


Chorążczyzna ł. 22. 


WE LWOWIE, Chorążczyzna JE 22, 
otrzymał wprost od producentów 
Z Rocki południowej świeży 
transport gruboziarnistej wy* 
śmienitej kawy 
i sprzedaje takową ' 
po cenie hurtownej 
we LWOWIE | kilo 127 80 ct. 
na PROWINCYI 4°/, kilo Q zł. 15 ct. 
franko. 
Odbiorcom nad 50 kilo opust. 


(mg BE 


Nowo otworzona 


Pracownia sukien damskich 
Maryi Matysiewiecz 


we Lwowie, ul. Łyczakowska L. 16. 6375 
Przyjmuje wszelkie roboty wchodace 
w zakres krawiecczyzny damskiej i wyko- 


nuje takowe po najumiarkowańszych cenach. K 
m 


w Oskrzesińcach 


powiat rohatyński. ostatnia poczta Knihynicze, 
stawya kolei Chodorów. są ` B517 


cztery mlyny wodne 


razem lub każdy osobno, z dodatkiem pola 
ornego i sianożęci, lub bez takowych do 
wydzierżawienia. 
Bliższa wiadomość udzieli Zarząd gospo- 
` darski (adres jak wyżej, 


Piyano ziot 


do pozłocenia, posrebrze- 
nia i naprawy ram na o- 
brazy i źwierciadłą, z drrze- 
> D wa. kruszeu, szkła, porce- 
1 sre To lany,skóry, papieru i wszy- 
stkich przedmiotów. 
Użycie nadzwyczaj pojedyneze, — Cena 
flaszki z penzlem 1 at, 6 flaszek 5 zł., 12 
flaszek 9 zł. Za pobraniem albo poprzedniem 
nadesłaniu pieniędzy. 6055 
Karol Próls, w Bernie (Morawa). 


500 dukatów 


wypłacę temu, kto po użyciu 


KOTHEGO WODY NA ZEBY 


faszka po 35 Ct., dostanie kiedykolwiek zno 
| wu bolu zębów lub nieprzyjemnego odoru z ust. 


| Kothego „„Zanschóneć 


| wyámienity i szybko skutkujący śro- 

dek do czyszczenia zębów, pudełko po 30 
ot: dobra i miękkie szczoteczki do zębów 
7538 do 80 i 50 at. poleca 


Jan Jerzy Kothe 


ny dostawca nadworny w Mödling koło 
emerytowany Wiednia, Villa Kothe. 2 


| We Lwowie prawdziwa do nabycia n p. apt. 
| P. MIKOLASCHA, ulica Kopernika, i we wszystkich 
j apteknch. handlach korzenuny ch I perfam, galan- 
| toryjnych i materyałów itp. w Galieyii Bukowinie. 


NOE PERTYEE EWA 


$ nr, A. MAJEWSKIEGO? 
|? Zakład 


NME 
$ wodoieczniczy 3 
wo Jowęwie (w -i 
à 
+ 


i 
i 


R 


* 


+ 
4 otwarty przez eajy rok. 
è przyjmuje chorych z zupełnem Za0Pa- 
, trzeniem i dochodzących do kuracyi, 
b która się odbywa od 6—8 godziny 
rano i od 4—6 godziny po południu 
+ pod nadzorem lekarz. 
Równocześnie otwarie kąpiele ciepłe 
i tusze dla szerszej publiczności. 
$ Telefon l. 54. aN 
+ e 


PPP RZE Adi 


Mósiera 
woda do zębów i ust 


j „sprzecznie najlepszym środkiem od bolu zę- 

w” s r» także równocześnie do utrzymania zębów 

w czystości. Ta od wielu lat sprawdzona i sławna 

woda do ust nehyla jednocześnie każdy nieprzyjemny 
odor w ustach. — Flaszka 35 ct. 


R. Tüchler aptekarz, 


(W. Róslera synowieć, następca) i 
we Wiedniu, I., Regierungsgasse, : z 
Prawdziwa do nabycia we Lwowie w apt £y 
gmun. Ruckera, w Kutach w apt. A. Zagajewskiego; 
w Warężu w apt. w Kołomyi u Stenzla apt. w Tarno- 
pomm u Hf. Kahanego, apt, w Sokalu Eug Wysoczań- 
ski, w Wareżu B. Krzywchłocki, apt. 6315 
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5, Premiowane 


i 


torze do nabycia— Wsz 


KANTOR WYMIANY 


e, k. uprzyw. galie. akcyjnego 


BANKU HIPOTECZNEGO 


Izu puje i mypzrzecdlzje 
wszystkie efekta i monety 
pod warunkami uajprzystępniejszemi 
0 e Ó 
5, Listy Hip 


jako też 


które według prawa z dnia 1 lipca 1868 (Dz. p. P., XXXVI 
si z dnia 17 grudnia 1870 r. mogą być użyte do sna Nr. 
. pilarnych kaucyj małżeńskich wojskowych, na k 


yatkie pol $ 
k J zwiocznie po kursie dziennym bez dja z prowincyi Wykonują się bez: 
1 


fa dua dE Jo NL A__£2 
TC -< > OENE NE Da 


GOEFZZTNKZAZKKEMAĄ 
M Trzeci rok szkolny 


u szkoły spiewu solowego * 
M Ireny Lewickiej X 


dypiomowanej spiewaezki konserwatoryum dre- n 
H zdeńskiego, uczennicy Leviego i Procha, 
we Lwowie, 6114 M 
przy ulicy Dominikańskiej L. 11, œ 
k rozpoczyna się z dniem I5 września, M 
zaś wpisy od 20 sierpnia codziennie. 
M Programu nauk dostać można w szkole. 


MZZKKKERIIKKKTEERM 


MORSZYN 


zdrojowisko solankowo - borowinowe. 


Zakład wodoleczniczy, 


Iząpiele słoneczne, 
przyjmuje pacyentów przez całe lato 
Dr. Aleksander Medwey.5s00 


EEE nana 
Naukowy 


Zakład wojskowy 


otwiera l października 1887 nowe 
kursa dla aspirantów : 
1. do jednorocznej służby ochotniczej; 
2. na oficerów rezerwy i nieczynnej 
obrony krajowej; 
3. na oficerów pospolitego ruszenia, 


4. do szkół kadeckich i wojskowych 
zakładów wychowawczych. 
Programy gratis i franko. 


Józef Waniczek, 
emeryt. 6. k. kapitan. 5832 
Lwów, ulica Akademicka l. 10. 


Najlepsze kuracyjne 
Winogrona 
feslawskie 


Codziennie świeże i najstaranniej opa- 
kowane w koszykach od 4 do 6 kigr. 
poleca najtaniej handel 6614 


St. Markiewicza 


we Lwowie, w Rynku L, 42. 


Cennik płócien 
wyrobu własnego ręcznemi warstatami 


Franciszka Długosza 


w Korczynie koło Krosna, 
do końca roku [887 stały i niezmienny. 


Nr. łkosztujesztuka 9 złr. 70 et. szerokość 78 ctm. 


n KJ n n 11 n 50 78 n 
8, 12 „22 ADR 
n 4 n n 14 n 50 n n 80 n 
n 5 n n q L e m n 85 n 
n 6 n » 19 n 50 n n 85 LJ 
a 5 > 23000200, sj 85 a 
Nr. 8 płótno podwójnej szerokości na prześcieradła, 


450 ctm. szer., sztuka 23 złr. 50 et. 
Nr. 9 płótno prześcieraddowe cieńsze i szersze, 165 
ctm. szer., szt. 28 złr. 
Długość każdej sztuki wynośi 34 metrów 50 etm. 
Chusteczki 5ò etm. w kwadracie według płótna nr. 
7, tuzin 3 złr. 
Ręczniki 45 ctm. szerokie 2'ją łokoia polskiego dłu- 
gie, tuzin 3 złr. 75 et. 
Płótno żaglowe na letnie ubiory sztuka 10 złr. 
Wyrabiam też serwety, obrusy i ścierki 
w deseniach 
Serwety, tuzin 3 złr. 30 et. 5314 
Scierki tuzin 2 złr. 70 ont. 
Obrusy 150 etm. szerokie łokieć polski 50 ent. 
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Listy Hipoteczne, 


98) i najwyższe 

c í go post. 
„nia kapitałów funduszowych pu- 
aucje i wadya, — są w tymże kau- 


nia prowizyi. 
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z porcelany, w różnych for- 
matach i wielkościach i róż- 


poreglany, szkła i towarów MIĘSZANYGH 


wep Trwowie, ul. Trybunalska 
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przewielebnego duchowieństwa. r T. kM robicki, kto używa Gw | 


Elixiru, Pudru i Pasty do Zębów 


Podpisany ma zaszczyt zawiadomić przewie: 


lebne duchowieństwo, że w pracowni swej pozłotni- 
czo-rzeźbiarskiej wykonuje wszelkie roboty w ten za- 


| 
| 
| 


sprowadził się do Rynku L, 4, 8519 | 


+ 0 : BENEDYKTYNÓW | - 


kres wchodzące — oraz podejmuje się odnawlania i| ordynuje w chorobach wewnętrznych. WIELEBNYCH 0 ; 
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Złotnik 6333 drugie piątro. 6520 | shy lahanan atdota iazcxonych | bi 
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MEENA Dr. BERGER ,, p 
Lwów, Plao Marysoki Hotel Europejski, | Specyalnie dla chorób płciowych. s 
poleca znaczny zapae biżuteryi własnego wyrobu | Poradnik jego 1 zł. 2O ct. obi RA A 8 
srebra stołowago. Pierścionki zaręczynowe, obrączki Ulica Karola Ludwika L. 7. cf" r n 
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rant.: PP. Mikolnascha, Wewiór- 
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Krawców Lwowskich“ 


ewapt. PP.Redyka, Wiszniewskiego, 
Prauczyńskiego, i w magazynie pertam P. Donning, 


Eracownia T SKIad 


w kamienicy J. O. ks. Ponińskiego, przy ulicy Hetmańskiej Je 4. H 
zhoputrzywszy swój magazyn obficie r = 0 NW ( [i 
rar; voor TE GOTOWYCH SUKIEN MĘZKICH 

w gotewe suknie męskie i dziecinnie Pawła Piatk ki 

|. - F r ; a 
NR. jesienne i zimowe, awia AtKOWSKICQO 
które wyrabiane są we własnym zarządzie z doborowego materyału = we Lwowie, plac Halicki I. 13. 
gustownie, trwale i według najnowszej mody, „abiękaje, za dotychousgowe wiglgdy Sranownej P. T. Publier- 
a przytem po cenach o wiele niższych ¿d cen wiedeńskich, o czem Szanowna ejste towary jestenne 4 zimowe po umiarkowanych oensch. 1 
P. T. Publiczność naocznie przekopać się raczy. a 3 mega re sa yn mój magazyn w gotowe i tanie suknie er i 
Polecając nasz magazyn gotowych sukien męskich pod firmą : „Pierwsza Spólka Krawców ta ZZ e 30 c z wii cały garnitur własuej roboty K JE 
Lwowskich" łaskawym wzzlędom Sz. P. T. Puoliczności, naszem usi news staraniem będzie SE e . YEJ. 3 a, l g 
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Z poważaniem Zarzad. | . 


Wyzreywam oraz wszelkie zamówienia w miejecu i Da prowincyę akuratnie i po umiarkowanych cenacb. 


BOURGEAUD postawea cepta poys 20, ULICA RAMBUTEAU, 20, PARYZ 
NOWE SPECYFIKI NIEZAWODZE PRZECIW CHOROBOM SEKRETNYM 


Spieazne uleczenie przeż uzycie ; 


KAPSULEK BOURGEAUD Z PASTY LECZACEJ 


miękich „rozpuszczalnych w pudełkach po 40 Kapsułek dużychi po80 Kapsułek małych. 
Recepta D* LIEGF,DIS, Szpitala du Midi w Paryżu. 
poi zaręczeniem jedynie używane w szpitalach 


2 CZYSTEJ KOPAIWY © ec ery mais 
Z ESSENGYI SAKTALOWEJ drzewa cytrynowego santałowego , 


czystej pod zaręczeniem. Kapsułki 
miękie zawierające 50 centigrz Eascncyi santałowej. Pudełka ze 40 Kapsułek 
zawierają 20 gramów eszoucyi. Mało pudełyczka zawierają tylko 10 gramów | 


Leczenie SUCHOT, SŁABOŚCI PIERSI, OSKRZELI, KASZLU, ZAKATARZENIA,etc. 


FKAPSULK Wino KREDZOTOWE jedyne wypróbowane przez użycie 


i Tran w szpitalach paryzkieh wydały nad- § 
spodziewanie pomyśluc skutki we wszystkich słabościach organów oddechowych, 


WINO J. BOURGEAU 


We ITavowie w aptekac 


fu wszystkich aptekarzy, fryzyćrów : 
i magazynach perfum. qE Ae 
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"i ” > . a> pump ię 
Z 3 r z 
ES Ważne dla rolników. "SER 
Najuowsze druki dla rachunkowości gospodarstwa mnabiałowego p zcz J 
E TROJANA — skład:jące się z trzech evzemplarzy, a mianowicie: z rezestru dziennych wydo- 18 
jów mleka, z rachuuku gospodarstwa nabiałowego | 2 regestru prób mlecznych. i i. 
Układ tychże, jakkoltiek przeprowadzory według nejnows:ych «sad postępo w hodowli A a 
bydła, jest bardzo pojedynczy i zcozuwiały, n co wsiuiejsze, Że nie w maga wiele pisania Seiste G 
prowadzenie tych reg+strów według wskarówek, na każdym podamy h, jest w stanie po epływie $ 
roku przedstawić dokładny obraz całego wospodorstwa nubiałowego, wył azać błędy catego urzą 
dzenia przedstawić dalej wartość użytkową kaāłdoj zrowy z osobna w oborze -— a tem samem 
także wskazać myślące gospodarzowi kierunek, jaki powisienky ms przyszłość obrać — oluş 
ze swej oborę jak nsjwiętsze pożytki osjąguąć | p 
Cena jednego egcomplarzs, składającego się z treca czyści - 
dla każdego gospodarstwa więks'ego, wynosi bez przesyłki zir. 
złr: 5 ct 36 8. w. 


1416004 .. 


g (hiuiną, Kakao i Małagą jest najlepszym środ- 
kicm pożywnym i wzmacniającym. 


l pp: K. Mikolascha, Wewiorskiogo, etc. 
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nyriarczajcecgo na osły rok 
2), £ przesyłką pocztową 
6639 
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W tym miesiącu opuściły prosę nowe 
Jkia-sżemwmtuza ÄÄ EECa porta 

przychodu Í rozchodu produktów leśnych prze: J. TROJANA. 


Regestra produktowe utrzymują wielki sklad towarów 


inwentarza wszelkiego przeć K. CYBULSKIEGO, siodlarskich, rymarskich i po- 
; Regestra gospoðñarozs wozów, z ©. k. uprz. nadwor- 


układu W. BYLICKIEGO, oraz 
wszelkie w zakres gospodarstwa wiejskiego wchodzące druki 
polecają 


Seyfarth & Dydyński 


Skład papieru, galanteryi I dzieł sztuk pięknych 


we Lwowie przy placu Maryaekim. 


Lwów, ul Izarola Ludwika 1. 5. 


Telegramy : Stromenger, Lwów. 4840 
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